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Sukcesy wojsk Mar~osa 

Trzy miliony robotników brytyjskich grozi .strajkiem 
nowy budżet brytyjski, dzieło sir Crip­
psa jest niepopularny w kołach robotni 
czych. Główna rada brytyjskich związ­
ków zawodowych wysun~la już szereg 
zastrzeżeń przeciwko temu budżetowi. 

LONDYN (PAP). W związku z ros­
nącym zatargiem pomiędzy rządową po 
lityką płac a związkami zawodomymi 
Wielkiej Brytanii, londyński „Times" 
donosi, że szereg związków zawodowych 
zrzeszających łącznie ponad 3 miliony 
robotników występuje z oficjalnym żą­
daniem masowych podwyżek płac o 13 
szylingów tygodniowo. 

„Times" zwraca uwagę, że brak na 
dziei na .zakończenie trwającego od 2 
tygodni strajku robotników budowy po 
jazdów mechanicznych i że strajk ten 
zagraża całemu obecnemu systemowi 
arbitraży w przemyśle brytyjskfm. 
Dziennik podkreśla dalej, że potężna 
konfederacja związków zawodoW):ch ro 
botników stoczni okrętowych, inżynie-

ryjnych i mechanicznych, która stoi o­
becnie na czele związków, walczących o 
podwyżkę płac kategorycznie opowie­
działa się przeciwko rządowemu plano­
wi zamrożenia płac robotników. Także 

c h I o p i w e w I o s z e c h w:;~MGr~~j~· oddz:ł~~iid~=:aty~~~ 
gen. Markos-a biorą 1n.adal udzi.a.l w największej 

Pop•1era1•ą part1•e lew•1cowe z dotychczais stoczonych bHew, w okołicy mia 
sta Kalabr.ita na Peloponezie. W bi'twie uży· 

RZYM PAP. - Sekretarz generalny włos- Wśród elementu chłopskiego - piszoe Nen· to artylerili li eska-dr lobn.iczych. Straty ponie-
kiej parti.i socjalistycznej Pietro Nei!mi, w rur· ni - zaszły ta kpoważne zmiany, że trudno siane przez oddziały monarcho - faszystowskie 
tykule wstępnym zamieszczonym na łamach wprost w nie uwierzyć. Ruch chłopski zapo- są bardzo znaczne. 
„Avanti" zwraca uwagę na „zupełnie nowe czątkowany w Apulii, ogarnął obecnie cały Agencja Elefteń Ella<la donosi o 'Ldobyaiu 
w dziejach Włoch zjawisko: koncentrowania kraj docierając do najbardziej konserwatyw· miejS<X>wości Kama-Roto w Macedonii śro<l­
się mas cholpskich wokół lewicy". nych prowinc;i. kowej i Botsa prze-z żołnierzy gen. Markosa. 
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s;j;~ś ~•i• ;•s;~·~~-~i~ obuwi a mamy 
P0!~?~~p~ ~ ~zie~~km:'.!~1!~„ i będzie go coraz więcej. Przemysł krajowy pro!!ukuje 

oddostatkiem 
organ słowackiej :parti.i socjal·demoik.ratycmej 
opublikował ode:zwę do wszystkich eocja.J­
demokra ów Słowacji, wzywającą k,h do zbio­
rowego połączenia się z parti ą komunistycz­
lllą. 

Odezwę podpisali członkowie komitetu ak­
cji partii socjal-demokratycmej S!owa.cji, o­
raz <:z.łonik.owie !rejonowego .! bnwt:y~1aWSJki~o 
komitetu partid, którzy 6twierd~ jedm.Jcześ· 

nie, że o:rga.ndzacja parllii 60cjaJ-demoik.ra>tycz· 
lllej w Słowacji została rozwiąoan.a i połączyła 

s.ię z komunistami. 
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Walka o gumę 

Brytyjski Honduras - ojczyzna drzewa ma· 
honiowego i gumy - posiadająca 50 tys. miesz 
kańców, stała się ostatnio kością niezgody 
w Ame ryce f.aci11skiej. Guatemala zaprzysię­
gła odebrać Honduras W. BrylanU „w drodze 
pokoju lub wojny", 

Na ilustracji mieszkaniec Hondurasu pro­
dukujący gumę domowym sposobem, 
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100.000 złotych na budową 
dorr. u ~rzysz{ei ziednocznnei partii 

or:aru;ą robotn'cv PUB Nr 3 
(dawn·e' Geyer) 

Na wspólnym zebra.niu członków PPR 
i PPS w PZPB Nr 3 (dr.wniej Geyer) za· 
padła jednomyślna uchwała opodatkowa­
nia się na fundusz budowy f!omu przyszłej 
zjednoczonej partii na łacznl,l kwotę 
700.000 zł. 

2 miliony par but6w wartalnie. Z Czechoslowac11 nad· 
chodzą nowe tr porty but6w 

W dwó'.h podstawowych gałęziach prze· 
mysłu skóraanego w przemyśle garbarskim o· 
raz obuwianym, plalll iprodukcyjny na pierw· 
ezy kwartał został wykonany ipned terminem. 
Do końca maorca br. przemysł garbarski wy­
konał plan kwartalny w 109 proc. Produkcja 
gairbarska w tym okresie W7irosla prz·es-zło 
dwuk.mt:nie w porównaniu z prodwkcją pierw­
szego kwartału roku ubiegłego. Produkcja 
skór świńskich osiągnęła w ciągu trzech mie· 
sięcy rb. 33.000 m. kw., przemysł obuwiany 

przy planie 1.R05.IJOO par osiągnął prcdukcję 
1.904.aoa par, tj. 105 pro<'., podn as gdy w pier 
wszym kwartale roku ub., wyprodukowano 
1.453.500 par obuwia. 

Zmi€1llila 6ię równiei w roku bieżącym na 
korzyść jakość produkcji obuwia: w pierw· 
szyrrn kwartale 1947 r. wypro<lulmwano o.bu· 
wia skórzanego 546.000 par i nieskórza:nego 
907.000 par, a w roiku bież. produkcja obuwiia 
skórzaai·ego wy•niosła 1.102.000 par i nieskó­
r:va'llego 802.000 par. Pasów pęd.ny-eh wyipro· 

dukowano w ciągu l kwartału rb, 21.000 kg., 
więcej niż w tym 6amym okresie roku ubie­
głego. W dzi.ale artykułów techruicz.nych, te. 
goroczna produkcja wyniosła o 44.aaą kg. wię­
cej niż w 1 kwartale 1947 r. Produkcja .ręka· 
wiczek W'Lmsła w porównywanych okresa.ch 
o ok. 14.000 par, produkcja chemikalii garbar· 
skich - o 83.000 kg. 

W związku z podpisaniem przez generalną 

repreq;entację dla polskich central handlu za­
granicznego przy współudziale delegatur Cen-

socl•a 1• ISIB Moch zm·1en·1a ma•szrut A tralnego Zarządu Przemysłu Skórzanego dru-
• • ~ giej umowy o dostawę obuwia czeskiego do 

P O C h o d u 1 M a ·1 o w e n o w P a r y ż u ~::.:.i::.:~::.. -:.~w: ;:!~::":r:wla, =:.:~: 
- 6 w~:;;s:a Ct~:i~:~~:,ac~;warta w październ!· 

dla Przypodoba n ., a s1· &11 Amervka nom ku r.ub. objęła prócz zamówiony-eh poiprz.ednio 
~ a 200 tys, par obuwia roboczego, dostawę 1 m!-

PARYŻ PAP. - Minister spraw wewnętrz· NÓW, KTÓRYCH AMBASADA ZNAJDUJE liona. par obuwia skórzanego 1 100 tys. par 
nych Jules Moch odmówił CGT zezwolenia nd SIĘ NA PLACU ZGODY. obuwia tekstylnego w terminach do 31 marca 
odbycie pochodu pierwszomajowego wzdłuż Federacja związków zawodowych okręgu r. b. Nowa umowa przewiduje dostarc'Zenie 
tradycyjnej trasy między placem Republiki a paryskiego złożyła energiczny protest prz.eciw Polsce 1.398,000 par, w tym t.173.000 par obu­
p/acem Zgody. ko tej decyz}i, „będącej pogwałceniem wolno· wia skórzanego 1 225,000 par obuwia tekstyl­

PRZYCZYN Ą ODMOWY BYŁA OBAWA, ścl związkowych, demokratycznych f konsty· nego. Terminy dostaw zostały ustalone w ten 
PRZED „NIEZADOWOLENIEM" AMERYKA· tucyjnych". I · · 

---------- sposob, że większość obuwia, zwłaszcza sezo· 
nowego przybędzie w kwietniu 1 maju. Rozruchy g I o do we w Turcji J-·· -----wuOODO.LvuUO(JO()LJODUDOD~~ 

MOSKWA PAP. - Jak donosi agencja do Sa.msuna, żądając pomocy. Wlad~e tum~- Demonstracje w lndoneZJI 
TASS, w wielu wsiach w pobliżu Samsun-0 w I kie za.sto6owaly do głodujących chło.pów .re· • ff I d 
północnej Turcji panuje głód. Przeszło 300-tu presje, ookariając ich o „podżegarride do ro~· przeciw 0 en rom 
głodujących chłopów przybyło w tych dniach chów". LONDYN PAP. _ A6sodated Pres-s dono-
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Uchwała Polskiego Związku Wydaw· 
nictw Prasowych ustala z dniem 15-go 
kwietnia b. r, cent; wszystkich niemal ga­
zet na 5 złotych. 

CENA EGZEMP:..ARZA „GŁOSU" W 
SPRZEDAŻY ULICZNEJ W KIOSKACH 
USTALONA ZOSTA.TE NA 3 ZŁOTE, 
WLICZAJĄC W TO ZAROBEK <RABAT) 
SPRZEDAWCY. WYZSZEJ CENY 
SPRZEDA WCOM POB!ERAĆ NIE WOL· 
NO. 

Cena 3 złote obowiązuje w sprzedaży 
ulicznei z rlnie•11 15 kwienia. 

CENA EGZEMPLARZA „GŁOSU'' W 

PRENU"'"Jł. t'\CIE ZBIOROWEJ - MIEJ­
SKIEJ I wr1<; TSKIEJ - USTALONA ZO­
STAJEE NA 2 ZŁOTE, CZYLI 60 ZŁO· 

,,Głosu'' 
TYCH MIESIĘCZNIE. WYŻSZEJ CENY 
NIKOMU POBIERAĆ W PRENUMERA· 
CIE NIE WOLNO. 

Nowa cena w prenumeracie miejskiej 
i wiejskiej obowiązuje naturalnie z dniem 
1 ma.ja br. 

Ustalona obecnie cena egzemplarza 
„Głosu" -na 3 złote w sprzedaży ulicznej 
i 2 złott: w prenumeracie, pozostaje nadal 
maksymalnie przystosowana do możliwo· 
ści budżetu' osobistego każdego robotnika, 
chłopa i każdego człowieka pracy oraz jest 
nadal 7-krotnie niższa od cen wszystkich 
innvch artykułów pierwszej potrzeby. 

Redakcja „Głosu" wierzy, ie czytelni­
cy i prenumeratorzy nasi pozostaną wier· 
ni swojej gazecie. 

si z Batawii, że delegacja holemdeMka do ko· 
misji medi.acyjneoj ONZ, przyibyła do stolicy 
reyubliki Indonezji .Jogiakarty li powitana zo­
stała przez wrogie demonstracje tłumów, któ­
re usiłowały zaatakować jq przy użyciu ka· 
mieni i palek. 

Delegacja holel!lderska przybył·a do Jogia· 
karty z Ba tawii 6pecjCl!lnym pociągiem ·wraz 
z czło.nka<lllii de•legacjii indo111ezyjsk<iej. 

Zjednoczenie węgierskich 
partii robotniczych 

BUDAPESZT PAP. - Komitet organiza.cyj· 
ny parrtili robobn.iczych wymaczył ostateczny 
termilll fuzji obu partii - kOIJilunisty<:'l.llej d 60 
<:jal - demok,raty-cz.nej. Termilll ten dla zakła· 

dów prz€my61lowycb miast i wsi trwać będzi·3 
od 20 kwiebruia do 12 maia.. dla BuddJDesztu­
od 1 do 23 maja br. 
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Na cześć Forstera - rozstrzeliwano Polaków 
' Swia•tcewie opfsu~ą wstrząsai•ce sceny 11ordów w lasach tucholski eh 

r GDANSK (PAP). - Fowler ;przyglą1ał ~:~ 
egzekucji dokonanej n;i ktilkll.d:zioo1ęciu P.ola­
kach w Tucholi. Wstrząsające zez.na.ma o krwa 
w.ym widowi61ku, zorganiro,wanym przez tu­
cholskie gestapó na cześć gauleit.e.M. •k·laodają 
świu<l:kowie w 9-ym dniu procetiu. 

Wk'fótće po wk.roc.zMiiu otkupanta świadek 
Zo6tal a.resztow.a.ny li wtrącony do więzlen.a 

w Tucholi. Swlra.dek pordlkreśla, ze aresztowań, 
a ll'l-astępnf.e tnortlów dok001ywali hi!lerowcy 
na po<lstawie list fi!IX>T:z.ądzonyc.h zarówno 
przez Selbstschutz, ge&'t~ jaik. i przez poszcre­
góLny<:h mieszkańców Niemców. Lisly prze­
z,naczonych n.a ślllierć zatwierdze.ł 1u:żdoTa.zo.. 
.wo miej~wy f!~&ta Hesis. 

6t:rzelam.o n.a tym &a.mym miejscu dalszy-oh 50 
Po.laków. Z ko<lei świa.d& przeds1awi-a Trybu· 
ruiłow.i nie.wiarygo<lne w:prost katowanie Po­
laka niejakiego Estkowskiego w Kartuzach, 
którego żramiiomo najpierw wystrz.alem z re· 
wolweru, -a n66tępn!e strzelaillo doń w odstę· 
pach 15 - 20 mi'11ut. W ten b~tiaJs.ki s.porsób 
męczO!D.O Estkowskiego prze:z; 3 dru, re.nim 
w~ionął ducha. W końcu świ.a-Oeik !uszyń· 
s.ki &twierdz.it, te nad jeziorem w Kartuzach 
rozstrzelano 13 żołnierzy pol3kich, wyznania 
mo ;teszowego. 
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Fieri '11er o "ełanen'e soc•a1 st~w 
z komun=stami 

PRAGA, PAP. - „Zjednoczenie obozu !IOCJ& 

Ustyczneco Jest konieczną odpowiedzią na dzla. 
łalność reakcji międzynarodowej. Jedność 
wewnętrzna jest niezbędna dla przeclwsławie 
nia się spiskom. snutym za granic!\" - stwier 
dza na lamach organu młodzieżowego „Ulada 
Franta" przewodniczący cte<ikiej partii socjal­
demokratycznej, min. Zdanek Frierlinger. 
Młodzież zdaje sobie sprawę, że tjednoczenie 
to jest akl"m doniosłej wagi, zgodnym z 70-
letnimi tradycjami rudlu robotniczego, który 
wywodzi się z jednego pnia. Ruch ten przez 
krótki czas był rozbity, lecz dzisiaj znowu 
wkracza na tory jednośd. 

W dZliewlątym dilli'll pro<:'el'lu pnedwko For 
•terowi Trybun<l:ł prz.esruchiwał w dalszym 
ciągu świ.a<llk.ów. PierwS1Zy zeznawał świa<lek 
Bernard KO'.rrtek, który w ro~u 19•!0 pracował 
ji'lk<J robotnik miny w majątku z·i~tk:m pod 
Tucho-lą, ip~no61lającym pod re.rządem SS. SS­
man.i prześladowali robotników w sposób tak 
<Jkrutny, że jooen z nich nainił podc7'd.11 p:ze· 
i;.łuchan.ia Niemca Br-eda. Za czyn ten rozstrz0 -

lano 10-ciu robotników polskich, nie licząc sa­
mego sprawcy zranienia, kJ6rego zcunordowa­
no podczas snu, 

10 listopada 1939 roku na f~nej 2 egzeku· 
ej/ - zetna~ św! dek - był obecny oskarża· 
ny Fórster. Niemcy w rozmowach z więfulia· 
mi zwierzy.li sńę, ie ga.uleiter wraz ze świ~ą 
był ha miejscu 6tr~>a i przyglądał się roz­
$lrzelfwaniom urządzonym specjalnie 1 okazji 
jego przyjazdu. 

Altache wojskowy U S A 

Swiaid.€1k Wde.nba, m!eszk:am.ioc Tucholi od 
.roku 1933, stwierdza, ie jeszcre na długo 

przed wojną miej&OOwti Niemcy w·rjeżd±all 
lllielegalnie :na teren WoLn~<J Miasta Gdań· 
ska, p.rzocho-dzlli 1Pt.Ul67.k:Olen:ie partyjne i woj­
skowe w gdańskiej NSDAP. W kweslfonariu· 
67JU personalnym znajomeg9 Niem·'.:'<l Zil.ke, 
świadek za1Uwaitył uµisek, iż Ml~al oo do 
Selbs,tschutzu. 

W dalsżym cii\g\l z~ma~ świ&iek WieIZ!ha 
op<>wiada o prze6ladowaniaćh wybitnie ut.a­
lentowa.nE!9o artysty-mailarza Zbigniewa Urba­
nowskiego, z którym świadek 7.etk•nął się po 
zwolnieniu z więzienia. 

gratulow a I Hitler wl 
Swiad.ek Józef Km.ittel przedstaw.ił Trybu· 

na.łowi szczE!9ólY dotyczące egzekucji Poia· 
k6w, wykotlanej jako represja za pod))a.lel'Je 
stodoły Niemca FrJtte. W pewien aas po ro-z­
s'l..rze·la.niu zakładrritków, wdzma FritzE!9o p;:zy­
mała się w rozmowach ze znajomymd, że sto­
dołę podpalJI sam Fritze, rzuciwszy po pl/a· 
nemu zapalone cygaro w słomę. 

zwycięslwa nad Polskq we wrześniu 1939 r 

Na n1arqlne~ 

„Niemiecka kultura" 

NORYMBERGA PAP. Associated Press 
donosi, że, zeznający jako świadek w pro­
cesie b. członków głównego dowództwa ar­
mii niemieckiej, gen. Franz von Halder, b. 
szef sztabu niemieckiego oświadczył na sali 
są,.dowej, że we wrześniu 1939 roku amery­
kański attache wojskowy w Berlinie 'Wyra­
ził gratulacje armii niemieckiej w związku 
z zakończeniem kampanii polskiej. Von 

Halder Zlide.nrtyffilrował attache ame.rykań· 

skiego, jako pułkownika Peyton i oświad­
czył, że pulk. Peyton przybył osobiście do 
dowództwa niemieckiego w celu zlożenia 
gratulacji. Gen. 'l>On Halder w chwili obec­
nej na zlecenie okupacyjnych władz amery­
kańskich opracowuje niemieckie materiały 
sztabowe do dziejóio drugiej wojny świato­
wej. 

Pr~ b. gau'leitera Gdańska - Al~rta 
'Porstera ujawnia j€6z<:ze ra.z podłość, zbrodni­
czość i bestialstwo hitleryzmif, który na 'bie­
miach pol.f;kkh wła.ś11i.e :r.m.a.Ia.i.ł ·e{)bie teren do 
:najbardziej ludobójczy.eh wyczynów. 

Na pytanie przewodniczącego świadek ze· 
znał daJaj, że w Tucholi hitlerowcy rozebrali 
kościół katolicki, spallll synag(')gę, a przydroż­
ne kapliczki I krzyże· p0wywracali. Na am~n­
tanach przewrócono również wszy;tkie na· 
grobki z napisami polskimi. 

Swiadek Te.oftl Januszewslci, kupi-ee -i Li· 
pusza ;pow. kościersk.iE!9o, przedstawia Trybu­
nałowi fakty dokonywain.ych egzeiku<::j:i w lesie 
pod Kościerzyną. 

Półtora mUiona złotych 
Je<lsn ze świadków oskarleinia, Staintl.sław 

Grąbc-zew&k<i, prz..edwojenny mieM:kaniec G<ly· 
;ni, przyrtoezył w swym ze=amJ,u sziereg wstrzą 
sających sz=ególów o martyrologii polskiej 
ludności Wybrzaia w pierwszych dniach po 
wybuchu wojny. M. m. opowiedział Grąbcze.w 
ski przeb.i~ e..gz.ek.uc)i. 38 pocztO'WCów po!­
&kich na str:z.e.la'lky w SOlp<>C!e, których roz· 
strzelall1o be'l w:i!D.y i bez sądu, je-dyn.ie za to, 
:ie byli - Pola:kamL 

Swiadek Sta'llisław Biemacz.aJc zeznaje., że 
gestapo rozstrzelało w Kartuzach w patdz:ier­
nik:i 1!139 r. przeszło 30 Polaków. 

wpłacił Zarząd Główny Związku Włókniarzy na budową wspólnego domu 

Po egzekucji, n-0wo:przywie7lion-ej grupie 
Polaków kazatto zdejmować obrączki ślubne z 
palców pomordowanych i wybijać itn złote 
zęby. Gdy a.resZ'towam.i w:zibrenia.li się iprz.ed ta­
ką profanacją zwl!ok, SS-mani sam.i z.abral·i &ię 
do rabowani>a trupów. Hitlerowcy kazali are-s.z­
towanym zbierać gołymi ręka.mi mózgi Judz­
kie, poroz.pry>Skiwane na strze1nicy. Grąbczew­
skiemu kazC1Jno wespół z drugim więźni.em I 
zejść do dwumetrowego groibu i tam układać 
trupy. Gdy 11Htstępnie prosili 01baj 11tojących 
nad grobem towar.z}"izy, by im pomogli wyjść, 
jedim 2e zbirów hi11 row k.kh SS~mMJ. Paulin 
TXXibiegł i krzyknął: „Wy 'W6ZY"'CY pój<i7Jiecie 
do grobu, macie pozostać 1am rarem ze zwło· 
kami". 

Nowego ma&Ow-ego mor<'ler6twa nie doko­
na.no tylko dlatego, ze obecny na strz.elnicy 
prokurato'f wojskowy z.a.żądał od SS-milil1ÓW, 
aby drugą gm1pę Polaków ro?IS'trzelano na po· 
!Igome SS, a nie na tereini-e woj6:kowym ... 

Grąbczew&ki o-porwie.dział inaialępnle o wy· 
rafi.nowanycli. metodach znęcalllia sfę ria.d poi- 1 

~k 'mi więźniami cywilnymi. J„dne.go z nich 
hitlerowcy ubrali w ornat kościelny, zrabowa­
ny na Westerplatte, i uwiązanego na śznurrze 
oprowadzano po całym obozie. W końcu hi­
tlerowcy da.U mu do ręki granat i ka.zali ma­
niipulować nim tak drogo, ai graill.a.t wybuchł 
i rozsurpał nl~zc:zęśliwego. 

Zem<inri.a Grąbcz.ewsikiego n,ie są, oczy•wi­
ście, czymś wyjątkowy.ro wśród z.ez.nań świad· 
ków w procesie FoTi5'tera. Dokumentują o.n.e 
nn: jos'Zcz.e prawdziwy charakter „zachodniej" 
kultury narodu panów, kultury Kruppów 
i Fli.c'.'ków, Guderimów i Hal<l rów, Puende­
rów i Kopfów, nad którymi tak czulą opiekę 
iroztac.zają dzi6i,aj moźni i „wi-elkoduszni" pro· 
tcktorzy amglosaJSCy. B. D. 

•alszym świadkiem był nauctyciel Karzi­
mierz Tuszyński z Kartuz. W więzieniu w Kar 
tuzach katowano uwięzionych Polaków w ni~­
Judzki sposób. Pewnego dnia wywie71i.oaio z 
więzienia. 28 k6.ięiy z p<>w. kartuskie.go na 
mi-ej6Ce straceń do lasu. Nieco póż.n.iej roz-

Prezydiilllm Zarządu Głów;n,ego Zw. Zaw. 
Praco'W'ników Przemysłu Włókiemiiczego w 
Poil~ poW7iięło rezofocję, z wi-elkim uma· 
niem i rado-ścii\ wiitającą uchwaiłę KC PPR i 
CKW PPS zbudowania wspólnego domu pod 
s,edz.ibę prayułej zjedno<:zomej organicznie 
•partii--kla.sy robotnk:zrej. 

Re-zolucja sbwierd'Zlą, że ruch :za.wodowy w 

Budujemy wspólny dom 
Tow. Józef Gajewski wpłaca. zł. 5.000 i I Antoniego, tow. Dyr. Leplę K. i tow. Mil-

wzywa tow. tow, Przew. Rady - Zarz. lera Henryka. . 
Ubezpiea:~lni SpołeczneJ s.tanislawa Kr~y· Tow. Szarfharc wpłaca zł. 1000 _ i wzy­
won~a ~1c-edyrektora !"iariana Orłow~k1e- wa tow. red. M. Mirskiego, Kiwajko z ca­
go l Wicedyrektora Jozefa G1erłowsk1ego, lym per11onelem Folks _ Sztyme. personel 

Tow, Zdunkowa Stanisława wpłaca zł. Spółdz .. ,,Dom Modelowy„ tow. !ow. Zo-
1000 i wiywa do wpłaty tow. Filszerową nenute1111a, Be.rgma.n.a, Szela, Weba, Wła­
Irenę, tow. Janiaka Stanisława, dysława Kraskę i tow. Klimczaka Stefana. 

Tow. Gietling Stanisław wpłaca 7.ł. 1500 i ~zkoła 0!1cerska - Kurs Pmeszkolenia 
wzywa do wpłaty tow. tow. Piątka Stefa- K1erownikow Jednostek M_. O. wpl!ica ze­
na, Skowrońskiego Michała. brane ze składek podchorązych i ps•sonelu 

członków P. P. R. zł. 30.000 - i wzywa 
Tow. Szatura Zygmunt wpłac~ zł. 1000 do wpłaty na powyższy cel c:tłonków na­

.1 wzy.wa tow, Kowalczy~a e Dz1eln. P. P. szej Partii w Centralnej Szkole Ofic Po­
S. Srodm. - Lewa, Kuśn1erczaka z Dz:eln. lityce:. - Wych. M. O w Łodzi 
- Zielona i tow. Rżewskiego z Dzieln. - · • 
Elektrownia. Zarząd Odd~iału Związku Zawodowego 

Tow. Paweł Michalkiewicz wezwany przez 
tow. inż Leona Obraniaka - wpłaca d. 
1.000. 

Tow. mgr. Br. Woźniak Dyr. Adm. 
Szk. Zaw. C. Z. P. W:, wezwany przez 
tow. W, Wende wpłaca. z! 2.000 I - wzy­
wa: ob. inż. J. Hryniewicza - Dyr. Szk. 
Zaw. C. z. P. W .. ob. H. Chimowicza -
Zastępcę Nacz. Centr, Wydziału Plan. C. 
z. P. W,, l'llgr. J. Rolickiego, Nacz. Wydz. 
Insp. i Eksp. C. Z, P. W. 

Tow. Kalu~ny wetwany przez Dyr. Cze· 
sława Bąbińskiego wpłaca zł. 3.000 1 wzy­
wa do wpłaty tow. Dyr. Byczkowskiego 

Pracowników Skarbowych R. P, w Łodzi 
wpłaca zł. 10.000. 

Dzielnica Ruda Pabianicka wpłaca zebra· 
ne na pos!edzeniu rozszerzonych Komite· 
tów PPR. i PPS. w dniu 10-go bm. 
d -4,768. 

Członkowie Kół P. P. R. i P. P. S. przy 
Biurze Importu wpłacają z. 4000 - i wzy­
wają do wpłaty koła partyjne C Z. M. P. 
Wł. i C. Z. P. Wł, 

Na posiedzeniu koła P. P. R. zebrano zł. 
3.500. Kwotę powyższą wpłacono z wezwa· 
niem. Kola P. P. R, prny Centrali Zaopa­
trzenia Metalowego Przemysłu Włókien· 
nictego. 

Polsce, a Zwiąt.ek Zawodowy Pracowników 
Przemysłu Włók.ieruniczego w 6Zczególności, 

widzi w ZibU.żającej sę /er,lnoścl obu partii ro­
botnicrych daJs.zy krok w umacnia.n.lu &iły i 
potęgi Państwa Ludowego i ukazanie nowych 
ogromnych moriliwooci w przyśp'ieszen.iu i u­
mocnieniu bu<lowy nowego ustroju społecme· 
go, opartego na równośoi i sprawiedliwości.. 

Decyzja budowy WspóLneg<J Domu staje się w 
tych waru.n.kach potężną manifestacją woli je­
dności klasy robotniczej. 

Zarząd Główny Zw. Zaw. Pr~<:. Przemysłu 
Włókierun.icz,ego w Podsce deklamje na budo· 
wę Wspólnego Domu sumę zł półtora miliona 
i wzyw-0. w.szystkie Zaraądy OddZ1iałów Zwtiąz· 
ku i Rady Zakład{)we, oraz mzy6łkich czł-001.­
ków Związku do dobrowolillej zbiórki na nec.z 
wyiej wymiennonej akcp. W akcji z.b'órkowej 
nie może zabralinąć nazwiska ani /edneg'> 
związkowca, ani jednego i;zczerze oddanego 
interesom k•lasy ~OO<>tnicz.ej d~iałacza robotni­
czegó. 

W daloSzym ciągu rezolucja podkreśla, te 
akcja zbiórki pieniężnej na budowę W61pólne· 
go Domu Zlbiega się z przygotowaniem do 
Swięta 1-majowego, które w tym roku obcllo­
dzone będżi-e pod hasłem naczelnym jeodności 
klasy robotnic:iej. D:cia.lacze i aktywiści zwill7.· 
kowi wiill.lli doło'Żyć wsze.lkkh starań, a.by te­
goT0<:7Jne demonstracje przemieniły się w im­
po.nujące manifes1acje jednośct. Zarząd Głów­
ny O'pracowuje specjalną irus1rukcję, w spra­
wie przygotowań tochruicz:nych. Rezolucja wi:y 
wa wszy-stkich wlólmiarzy do wzmożeni-O wy­
daino.ki, jakości i dyscypliny pracy. 
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Po Kolumbif-Co t. r"ca 
LONDYN (PAP). - Agencja Reutera do· 

nosi, że oddziały powstańcze w r .oublioce Co­
starica zaj~ly dwa duźe mi<ista - Cartago, po­
łożone w o.dległości 20 km od stolicy San Jo­
se i Porto Limon o<ldaJone ó 95 km od San 
Jose. 

Według relacji Associated Press, generał 
Fi9u1es, pn:ywódca powstańców powoi.al do 
życia w Cart.ago - rząd tymczasowy. 

32 - . .T?steście chyba wstawien,i,. Heinz? -1 słuchaniu odpowiedzi. major zlekka się uśmie­
praw1e Jednocześnie z uwagą Laurutza zapytał chrn\ł i zwrócił się do wciąż milczącego Rum-
Rummel naczelnika gestapo. mla: 

Ale Heinz nie zwrócił uwagi ani na sło­
W& Launitza, ani na pytanie Rummla. Cil\­
gnął dalej tym samym, uroczyście oficjalnym 
tonem: 

- Panie obersturmbahnfuhrerze! Dziś o 
godzinie szóstej minut jedenaście profesor 
Kuzniecow zjawił się na kontrolnym punkcie 
i ókazał przepustkę nr 0913, na podstawie 
której został wypuszczony za granicę Nafto-

Heinz uroczyście podniósł prawą rękę do ł Pytanie zadam w pańskiej obecności, panie gradu. Niech sit: pan sam przekona! _.i 
góry i tym ruchem wstrzymał na miejscu Rum obersturmbahnfuhrerze! Heinz podał Rummlowi jakiś dokument. 

mla, który miał już zamiar odejść. Launitz ze stczerym zdzlwieruem l tle ukry Rummel spojrzał na ten dokument i za-
- Przepraszam, panie von Rummel, chciał- waną złością popatrzył na Helnza. Później żądał wyjaśnień od kmpendanta. ·Istotnie na 

bym również dodać do pańskiego sprawozda- spojrzał na wstystkich: przepustce widniał podpi~ Launitza. Nie zra­
nia kilka słów o sukcesach Johanna Launl- - Co to za komedia? - wycedził przez żony tym Launitz poprosił o pozwolenie obej-

' tza ... Ale, za · pozwoleniem najpierw pozwolę zęby. rzenia dokumentu samemu. 
sobie zaprosić tu kilku niezbędnych śwlad- · - Zaraz ustalimy, gdzie się zaczyna ko- - Podpis jest mój, - ze ździwieniem 

ków. media, a gdzie tragedia, - zjadliwie zauwa~ skonstatował, - ale Kuzniecowowi nigdy nie 
Nie czekając na okazanie zgody, Heinz szyb- żył Heinz. I znów zwrócił si~ do Rummla: wystawiałem żadnej przepustki... 

Jo zbliżył się do drzwi I otworzył je na oś- - Panie óbersturmbahnfuhrer, melduję panu - Może pan jest lunatykiem? - zjadliwie 
cież. Do gabinetu weszło dwóch barczystych oficjalnie, że profesor Kuzniecow uciekł z zapytał Heinz, - może pan podpisał prze­
i tęgich SS-owców, uzbrojonych w itutomaty. Naftogradu. W ueleczce profesorowi dopo- pustkę we śnie? 

- Będę miał zaszczyt zadać jedno pyta- !:'l'ń~ł właśnie on!... wskazujący palec Heinza Ale Launitz, nie odpowiadając na to py-
nie majf)rowl niemi~ckiej armil. knmendan-1 z trium!~m wskazał na Launltza. l tani!! podniósł słuchawkę I zapytał dyżurne­
towi Naftogradu, panu Johannów! V'On Lau- - Biedny Heinzl - półii:łosem zauwabł z go z komendantury, na czyje żądanie zosta­
nitzowi. - uroczyście oświadczył Hein&. ,,.., westchnieniem. Launit~ la wydana przeoustka ood Nr 0913. Po lll'Y· 

Panie obersturmbahnfuhrerze, - powie­
dział krótko, - przepustka, o której wspo­
mina Helnz., zo~tała wydana na jego żadanie 
dla właściciela komisowego sklepu, Frederika 
Kocha. 

Cienkie warg! Heinza skrzywiły się w po­
gardliwym uśmiechu: 

- Przepustkę pan wypisał dla Kuznieco­
wa, ale na numerze kontrolnym pan wpisał 
nazwisko Kocha?! Stary kawał! - zawołał 
triumfująco. 

- Niech pan wresżcie przestanie tyle ga­
dać ,głupi człowieku! - powiedział Launitz 
i machnął ręką, jakby odp~dzając nałrętną 
muchę. 

- Panie von Rummel! - wtrąciła się do 
rozmowy Luiza. - Wiem o tym, iż istotnie 
niejaki Koch dzisiaj nadesłał już depesze z 
drogi... 

- To znaczy ten Koch jedrtak istnieje. do 
kroćset diabłów - zawołał Rumrnel. - Kocn 
przechodził przl1'z kontrolny punkt? O co tu 
chodzi, Heinz ? Pro~zę natychmiast wyjaśnić! 
- sapl~c 2.'Wróeił się grub:v obersturmbahn­
fuhrer dć naC'-€lnlka itestapo. 
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Przez rolnicze kształcenie Zawodowe list Feliksa Pod~tawki 
Ile klZJll li WSI 

Kochany Macieju! 

do podniesienia dobrobytu WSi Nie dziwuj si{l bardzo, że Twói li3t o-
. . . trzymalem tak szybko, ale nic w tym 

Dekret o reformie rolne~ był tym hi­
storycznym akterr., który wyrównał wie­
kową krzywdę chłopa i stworzył podsta­
wę do dobrobytu wsi. Ale przebudowa u­
stroju rolnego nie zamyka się tylko w ra­
mach aktów nada;.ia ziemi. Ziemię, którą 
chłop posiadał, musi on umiejętnie upra­
wiać, by wydobyć z niej jak największe 
plony, a tym samym podnieść zyskowność 
swego gospodar..,twa. By umiejętnie upra­
wiać rolę, nie wystarczy zasób wiadomości 
nabytych w spadku „po przodkach'', ale 
należy zapoznać się z dorobkiem wiedzy 
rolniczej. 

W tym celu państwo organizuje sieć 
szkół zawodowych, których zadaniem jest 
wychować młodzież na dobrych gospoda­
rzy. 

Na terenie naszego województwa istnie­
je 41 szkół przysposobienia rolniczego z 
1263 uczniami. Wykłada w nich 115 nau­
czycieli i instruktorów. 

W szkołach tych program przewidu;e 
obok wykładów również i zajęcia prak­
tyczne. Uczniowie zespołowo uprawiają 
poletka doświadczalne ,które wykazują w 
praktyce wartość wszelkich twierdzeń po­
danych jako pewniki n&ukowe. 

Uczniowie otrzymują również do wyko­
nywani.a tak zwane „Prace zlecone". jak 
naprzykład bielenie obory we własnym 
gospodarstwie, odchwaszczenie pewnego 
terenu i temu podobne, Prace te są później 
sprawdzane przez nauczyciela lub instruk­
tora. 
Szkoły rolnicze odczuwają luki w re­

sorcie wykładowców. 
Dla uzupełnienia kadr nauczycielskich 

istnieją kursy rocme w Cieszynie z dzia­
łami: rolniczym, pedagogicznym i gospo­
darstwa domowego, oraz kurs~ 6-io mie­
sięczne w Teresinie koło Warszawy. Z te­
renu naszego woiewództwa wysłano w 
bieżącvm roku nc> kursy roczne 6 osób, 
zaś na 6-cio miesięczne kursy do Teresina 
2 osoby. 

Kursy te jednak nie mogą sprostać za­
daniu dostarczania sił nauczycielskich, a 
1ymbardziej dokształcania pracujących 
iuż zawodowo nauczycieli. A faktem jest, 
że duża część nauczycieli dokształcenia 
potrzebuje. 

Ceny hurtowe 
w2rzyw i owoców w lodzi 

W dniu 14 kwietnia rb. ceny hurtowe 
warzyw na Centralnym Targowisku w~­
rzyw i owoców w Łodzi kształtowały się 
w sposób następuiący: 

Buraki ćwikłowt od 22 do 25 zł. za 1 kg, 
cebula twarda 110 zł. kg, kapusta biała 
30 zł. za 1 kg, kartofle 8-9 zł. za 1 kg, 
marchew :>d 30 dv 40 zł. kg„ pietruszka 
od 80 do 90 zł. za 1 kg, pory od 30 do 40 
zł. za 1 kg, selery od 8(1 do 90 zł. za 1 kg, 
szczaw 250 zł. za 1 kg, ogó:;:ki szklarniowe 
450 do 480 zł. za 1 kg. rzodkiewka od 40 
do 60 zł. za pęczek, sałata od 10 do 35 zł. 
.~ztuka, jabłka od 50 do 300 zł. za 1 kg. 

Ro sną szeregi ORMO 

W tej sytuacji sądzimy, że słusznym by- wanych .ma1ątków z1emsk1ch. N~ ~erenie nad'?wyczajnego bo Glos" się rozcho-
łoby organizowanie kursó-.v dokształcają- tych ma3ątków z braku naraz1e innych "" ' " . 
cych dla nauczycieli w okresie przerw w pomieszczeń mieszkają nadzieleni ziemią. dzi o wiele prędzej, niz Wa,,za poczta 
nauce (ferie świąteczne, wakacje) a także Wspólne. wykorzystywanie bu.dynków go-1 wiejska. . 
wprowadzenie kursów korespondencyj- sp?da;sk1ch w szkołc.sh rolmczY:c~ ko~: Oo do mnie _ to ucieszylem się, u 
nych. phku1e. sp~awę. za:o.w:r:io adm.mistrac]I t k i . k dajesz sobie radę z rolą, 

Projekt ten wysuwamy pod adresem szkoly 3ak i umemozllWla właściwe nau- a c t~ac 0 . M Ci te,; owie-
kuratorium do rozpatrzenia. czanie. Często dochodzi do tego, że ~zo- sa~e~ .~ dob?J~kwm. usz~ e ": ~ Cie 

W szkołach rolniczych odczuwa się w rowo utrzymany inwentarz szkoły zna1du- d~iec, ze Z?miar~alem wd pnąc . p 
poważnym stopniu brak pomocy nauko- je się w jednej stajni czy oborze z inwen- bie na awięta WteZk~no~ne, '!le mo1a . e 
wych, jak: cyrkle, linie, kątomierze, ilu- tarzem parcelantów. lasia skoczyla na mnie Jak nie przymie­
strowane obrazy różnych roślin. Te nie- Sądzimy, że odpowiednie czynniki zai- rzając 1'u;ój syn Oleś na ivaszego lyse­
dostatki odbijają się ujemnie na pracy mą się usunięciem istniejących w szkol- go walacha „Mikołajczyka": 
nauczyciela i utrudniaią nabycie wiedzy nictwie rolniczym niedomaga~ .tak, by _Oo_ powiada - chce.sz jcc~ć ~o 
młodzieży. Istnieją i dalsze bolączki szkol- nauka w szkołach przysposobien;~ .ro~m- Berlal;;ów a jak, pytam, tam do3edzie­
riictwa rolniczego. Większość szkół rolni- czego dała słuchaczom rzeczywisc1e Jak m ł ' 
czych mieści się w pałacach rozparcelo- na i większe korzyści. I. S. y' b M . . l p 7-~ • ·est 

· · Bo, wy acz acłe:JU, a e elUJia 3 . 

K t h • „ b k • I tą kobitą pamiętliwą, która nie moze o c c e u p r a w I a c u r a I I =~fy°:t~~~1:użeot;:::t:lą 0~:~~t::n: :; 
mote Jeszcze zawrzet kontrakt z cukrown ą 1 'l:j o,:~:~~ :Y:r~k;0~i~~::t~:d; 
Jak się dowiadujemy ,jeszcze ciągle Powiatowego Zw. S. Ch„ gdzie uzyska I' ugrzęzla i tnusie~i8my ją w pocie czola 

zgłasza się wielu rolników, pragnących informacje, z kim może zawrzeć umo· popychać, a Pelasia to sobie wtedy kre-
zawrzeć kontrakty z c-ąkrowniami. Tak wę plantacyjną. tonową sukienkę świąteczną o smar sa-
dzieje się naprzy~lad w Kutnowskim, Inspektorzy _ cu~rowni zakończyli mochodowy upaćk<ila i wyglądała po-
gdzie i>la.n kontraktowy wykonano już swoje obiazdy w związku z kontrakto- tem jal<, jaka lafirynda. No, to napisz 
w 100 proceutach. waniem plantacji btAraków cukrowych. mi, czyście do teJ· pory trakt uporząd-

W zwi1n:ku z tym termin zawierania Jednak Pow. Z. S. Ch. może spowodo· 
kontraktów na uprawę buraka cukro· wać ponownie przybycie inspektora lub kowali, a jeśli nie, to dlaczego1 Bo mo· 
wego przedłużony został do 1 maja br. upoważnionego do zawierania umowy ja Pelas·ia powiada, że to nic trudnego, 
Każdy gospodarz, pragnący uprawiać delegata cukrowni. gdyż z obu stron drogi leżą pryzmy ka-

buraki cukrowe winien zwrócić się do mieni i kupy żwiru, tylko trzeba si.ę 

O jednolitą r chunkowość 
sp61dzielczoici wieiskiel 

W iłnlu wczorajszym odbyła się w Łodzi w na ten temat wygłosił naczelnik Wydziału 
sali kina Oświatowego prey ul. Kopernika 8, Spółdzielni Pomocniczo Rolniczych ob. Wa­
Okręcowa narada księgowych Powiatowych wrzyńczyk. 

Związków Gminnych Spółdzielni Samopomo- W toku ożywionej dyskusji wyja§nlono sze­
cy Chłopskiej oraz księgowych Gminnych reg bolączek skarbowo - podatkowych w 
Spółdzielni, z udziałem przedstawicieli władz pracy ksh:gowych a między innymi: opodat­
skarbowych I Związku Rewizyjneco Spółdzlel- kowanie dochodu spółdzielni, egzekucji, okre­
nl R. P. Konferencja ta miała na celu zapo- SOWYCh i rocznych zeznań podatkowych, za­
znanie księgowych z przemianami stru)l:tu-1 prowadzenia jednolitych ksiąg burhalteryJ­
ralnymł jakle zaszły ł zachodzą ostatnio w j nych we wszystkich spółdzielniach oraz spraw 
spółdzielczości wiejskiej - obraz czego dał I buchalterii na resztówkach parcelacyjny~h. 
w swym w-yczerpującym referacie prezes Bliższe dane o wynikach konferencji zaJDie­
Związku tow. Szubert - oraz 11 inowacjami szczać będziemy w najbliższych numerach 
podatkowo • skarbowymi. Wnikliwy referat „Głosu''. 

wziąć grornadnie do roboty i uczynić z 
nich porządną bitą drogę. 

Myślę, że taka droga bardzo by się 
przydala, bo ze światem polączenie 
mieć trzeba, a inaczej wieś Wasza bę­
dzie zabita deskami i my nigdy do Cie­
bie na ten przyklacl nie przyjedziemy, 
a na piechotę trochę za cięŻl<,o. 

Nai;isz też, czy u Was na wsi jeszcze 
pędzą bimber, bo jak żeśmy wtedy w 
piachu ugrzęźli, to wszyscy przed nami 
na widok samochodu uciekali, a potem 
to Pc!t·sia się od, Twojej starej dowie­
dzial!l, ze wzięto nas za akcyz'}, któ;·(1 
samogon przyjechala tępić. 

Svis1cam Cię serdecznie i pozd10111i1i; ; 
Twój Feliks Podstawka. 

Kto nieprawnie posiada 
gospodarstwa ponieu.ieckze sprawdzą Społeczne Komis·e Kontroli 

Zgodnie z rozporządzeniem Minister- troli, składające się z 2 przedstawicieli Sa­
stwa Rolnictwa i Reform Rolnych prawo mopomocy Chłopskiei i dwóch przedstawi­
do otrzymania ziemi poniemieckiej posia- cieli W0jewódzkiei Rady Narodowej przy­
dają osoby żyjące z rolnictwa jako głów- stąpiły do kontroli wydanych już aktów 
nego źródła utrzymania, przy czym mogą własności na rozparcelowane gospodar­
one otrzymać po 7 hektarów ziemi I-szej stwa poniemieckie. 
kategorii, do 9 hektarów ziemi 2-ej kate- Wojewódzka Społeczna Komisja Kon­
gorii i do 12 hektarów zieml 3-ej kate- troli rozp'l.truje obecnie 182 wypadki na­
goru. dada ziemi osobom nieuprawnionym. Za 

Zgodnie z tym nowym rozporządzeniem nieuprawnionego uważany jest każdy po­
świeżo powołane Społeczne Komisje Kon-1 siadacz gospodarstwa poniemieckiego, dla 

któregv rolnictwo r.ie jest głównym źró 

dłem utrzymania. Do tej kategorii należą 
osoby będące równo~ześnie urzędnikami 

państwowymi lub samorządowymi itp. 
Poza tym Komisje. rozpatruje jeszcze 239 
spraw, w których nadania przekraczają 
dozwoloną ilość ziemi. Najwięcej takich 
spraw toczy się w powiecie piotrkowskim 
(49), łódzkim (47), brzezińskim (32) i łas­
kim (21). 

przynosi już poważne sukcesy. W mar- . -AkcjawerbunkowawszeregiORMO Owca skarbonką gospodarstwa 
cu szeregi ORMO w województwie łódz 

kim wzrosły o przeszło 2 tysiące osób. Pomieszczenie w którym owce przebywa-, magania dwóch, a nawet i więcej owiec. 

Akcja Straży Leśnej do ORMO. I Zielonka łubinowa świeżo z pola ją winno być raczej chłodne, owce nie lubią Swoim przychówkiem zapłacą nam za koszt 

Ok K d St • Leś · zebrana i zakiszona traci swą jado-
ręgqwa omen a razy • neJ dusznej i zbyt ciepłej zagrody. W porze zi- nabycia, a prawie że w czystym 1b~hodzie 

znajdująca się w Lodzi liczy 250 osób i witość. Najniebezpieczniejszym jest lubin 

d . ł . t nadgnily, chociażby byl na.?7epieJ' W? .. uins.rn- mowej zwłaszcza w pogodne dni -powinny ł czystym dochodzie zostaje od jednej owcy 
obejmuje zakresem swego z1a an1a e-
ren 4 województw. ny i już cl.alej się nie psul. Doskonałej pa- być stale wypędzane na świeże powietrze. zostaje od jednej owcy zależnie od rasy od 

szy dla owiec dostarcza łubin słodki (nie W czasie przepędzania owiec na pastwisko 3 do 6 kg. wełny rocznie. 
Ostatnio Komenda ta wyraziła chęć gorzki), który można spasać bez obaw w należy unikać zakurzenia obniżającego war- Ubój skopów da nam skóry na kożuchy, 

wstąpienia W szeregi ORMO. Po zwery- większych ilościach, niezapominając jednak I to~ć. wełny. Wielkie tu. szk~dy wyrządzają a smacznym mięsem utuczonego rocznego 
filrnwaniu członków Straży Leśnej Ko- 0 dodatku pasz przeczyszczających. w za- roslmy kolczaste, oset i łopian. W małych skopa urozmaicimy jadłospis. Dobrze utu­
menda ORMO zaopatrzy ich w broń au- grodzie owcy powinna znajdować się stale . gospodarstwach gdzie nie możemy sobie czona owca da nam również parę kg łoju, 
tomatyczną. Członkowie ORMO wes- sól kamienna do lizania którą należy od I pozwolić na pastucha, bardzo praktyczny pierwszorzęJnego surowca dla ~·yrobu 
pół ze Strażą leśną będą pełnili służbę czasu do czasu smarować dziegciem brzozo- ' jest sposób stosowany bardzo szeroko we mydła. Dalszą produkcją owcy, coprawda w 
pRtrolow~ w lasach. wym i terpentyną. Poza tym dobrze jest do wsi Łaznów i Różyce pasenia owiPc na naszym rejonie rzadko wykorzystywaną 

Kon;,e dla fOIOl"k6W wody, którą się poi owce dodawać na sztu- uwięzi. Kilkumetrową linkę lub łańcuch jest dojenie owiec-. Zaleca się dojenie tych 
kę i dobę 1 gram siarczanu żelaza. przymocowuje się do mocno wbitego w macior, które straciły swe potomstwo, na­

zakupiono W louegli Dobrze rc.lwnież wpływa na zdrowie owiec ziemię kołka. Na końcu łańcucha przycze- stępnie macior, od których odłączohio ja-
Do ~!łrwegii wyjech,ta specjalna Ko- zadawanie jagodowych gałązek jałowca i pia się lekki orczyk z dwiema obrożami dlił gnięta. Dojenie podnosi opłacalność ~odo­

misja, która ma zakupić 5 tysięcy koni dla innych drzew szpilkowych. Należy unikać owiec. Zwykle wystarczy przy odpowiedniej wli i zapobiega schorzeniom wymion. Ma.­
naszego 1:olnictwa. Przeważającą ilość z~ pojenia owiec w sadzawkach, w zastałych długości łańcucha raz dziennie przesunąć ciory, które straciły jagnięta można doić 
kupionych koni otrzymają majątki pań- kałużach i rowach. Wszelkie zmiany paszy kołek po wypaseniu pastwiska. Przy spasa- około 4 do 6 ·miesięcy, a te które karmiły 
~twowe. Poza tym z zakupionego transpor- powinny być przeprowadzane stopniowo. niu poplonów zielonych kołek naleby wbić swe potomstwo przez 2 do 3 miesięcy. Mle­
tu pewne ilości koni zostaną rozprowadzo- Wprowadzając nową paszę należy ujmować tak by owcom dać możność wyjedzenia zie- kn owcze jest bardzo cenne, gdyż posiada 
ne między. d~obny~h rolnik6": .. '! rozdzia- starej, aż do zupełnego jej zastąpienia. lonki doszczętnie tak jednak by nie stały około 7 proc. tłuszczu i nadaje się ·no. wy­
le uprzvwil~1owa.m będ; w!asclClele drob· Owce są naogół niewybredne, ale silnie re- głodne. Zbyt bliskie zakołkowanie powodu· rób bardzo wartościow:rch serów. Wydaj­
•wch gospoaarstw na Ziemiach Odzyska-! agują na pasze nadpsute. Pasze można za- ie niepotrzebne straty gdyż owce po zaspo- n.ość mleka od jednej owcy przy 6-miesięcz-
nJPCh. k , • b • k • b d I dawać nawet bardzo oszczędnie ale należy kojeniu głodu resztę tratują. nym okresie dojenia może do3'ść do 200 kg. oza onmr ro ocz.ymr za up1one ę ą , ' . . . ' . . , . . . 
w Norwegii i konie zarodowe dla stadnin nnikac głodzenia owiec gdyz odb1Ja się to W kazdym gospodarstwie, nawet naJ-
państwowych. bardzo ujemnie na wartości wełny. mniejszym możemy zaspokoi(~ 11 krnmnf! wy-. ?inż. J. Krautforst) 



Nr. rot 

K;cik
0

d~ histeryk6w Italia w pełni kampanii wyborcze) 
~z~łem sobie wczoraj ullcą Zacisze, roz· Walka o glosy chlopsk1·e w1·es' wioska zrywa 

mysla1ąc głębo.ko, .te - nomen omen - Zaci- • 

aze to bard~ cicha i spokojna u11ca, gdy na- I • I • f n· 
g1e ,~przeszył" powJetrze 1yn1etyczny wrzask pę a Ciemno y I ZOCO a 1a. 
rozdzJeranego żywcem kota, rodzącej ueśclo- (AL d - - I I ·• RAP} 
raczki hleny J wycie atu Co na/mniej zrozpa- -orespon ecie .1pec1a neąo UllJS ann• a 
czonych szatanów. Na ten dźwięk ntesamowJty RZYM, w kwietniu. S>p<Xia.r6twa chłopskoie 1przewarżnlie ka:rł<>wa:I:('!. I wieców, ~tóre pa.rlJia de Ga&peai'ego ro~cydoo· 

po plecach przeszły ml tzw. olarki, a przez p rowincja L~zio, której stol!icą jest Rzym, li ędza, jaką widzi 6ię w tycll górskich wio- wa•ła 6ię mvułać w prowimicji. Na 9 wiiecóiw, na. 

głowę przeleciała atmazna myśl: gestapo/ wchod~ła do 1870 roilcu w 6kład państwa skach jest n ie do 01P·isa.ntla. Od.rn06i s.ię wra które natrafiliśmy w ró:imycll wio61kach tylko 

OozywJ§de, wnet aię sam zreflektowałem pa!p'i.eskiego. Prowiru::joa liczy 3.200.000 miesz- źeinie, że i tu, w oddeglo·ścl za•leodwie 50 kii.Io· dwa były Z1Woła111e prrez Chrześcijań.6ikl'l De· 

je to tylko sygnał nanej c:Lzielnnej łódzkie} k·ańców. O!Jbrzymla większość ludnwśoi żyje z metr'.'::w od Rzymu, illlie dotarła jes'ZJCze -cywili· mokrację, reSIL'ta - to były wieoe unąd:wne 

Straty OgnJ{Wlej, mknqcej do /akJegol poża,ru ro],niol'Wa orarz; hodowli owiec i kóz. RQlliniC- !l.la.Cjia. Nędza wy:z:iera tu :z każdego kąta. Lu· przez Front L'lldowy. 

czy kat<IS't·rofy budowlanej. Korzystajqc z tego two sprowaidrza się właściwie do zbio.ru oldwek dzie ubram.i są nterzwykle ubogo. C hadecja liczy ri:res'l.1ą ll'llie na praelmnmne 

te wyjące wozy JJatrzymały się opodal Zacl~ i wina. Naj.lep.s:z.e :lliemie w dolimacli naile>ią do Ludno·ść itute}s:z1a, wśród ikitórej żyje je!l'ZoCze tyilko n•a syistem·a:tycznie d7liiałający terror 

sza, podtrzedłem do ,,starszego" .z tzw. rycerzy wielk!i'Ch obsmurnilków ducllow.nych i św:iec· pamięć o „dobmd7liej6olwach" rządów pańsflwa władz miejscowych, będących na u.sługach 

Iw. Floriana i zapytałem ze złością: kiich. Ro.zciągają s.ię tu ogromne latyifurudia, paipies•kieq<>, Wli.e, co 6ądzić o 1P<>Ji1tyce, 7Xisł;a- obsz<1rników i reakcyjnego kleru. 

Po Jaką cholerę właściwie takich syfen d<>cliodzące d<> 10 i 15 t}"Sięcy he!kitarów. Na niającej 6ię autorytetem Watykianu. Może llli- O wa lata temu w cz.asie pJ.ebis.cytu w 61pra· 

gestapowskich używacie? py,tanie do Jmgo na'leżą 'biieimiie, 6łyszy się gd:llie we Wł06Zecih zn<lilly li!St bi6kiuipi groriący wie monarchii więksa:ość ludno~ tej pro-

- Takle dostaliiśmy _ odparł upraejmfe wciąż jed.rną i tę 6aJilą cxlrpowiedź: do kS!ięży wyklęciem tym, co będą głosować na FrQll1t Lu wincjd - gło6ując .pod teinroreim ob~xa.mików 

,,etarszy", - z Ame.rykJ nam je dostarczono. Torl<>nia, Socchelti, MaJ!l.fredi. dowy, nie wywołał takiego oburzenia, jak li kleru - wyp01Wied.zdiala się za. monarchią. 

Ano, jak .z Ameryki, to wszy8tko w porząd- , 300.000 ha dobrej ziem~ Jeży lu odłogiem, wśród tej pooo~ej ~udno-ści daWl!lej prowOO.· Miejscowi d2iia.l<iaze jednak twi.erdzą, że od te-

ku. Ameryka i11i11ych „tonów" nie używa. Nie albo służy ~a pa.stwi6k'!L Jest to rz.iamiia 01b· cji paJPieskiej. go cza5.u zais~ła. l!'adyik.aJilla zmiana w nastro· 

tylko ~resztą, jeśli chodzi 0 samochody. Cała szairników, którym „n:ie opłaca się" jej upra· „Chrae&:iijiańs!kia !Demokroacja" popiierema ja.eh. Sw:iadczy ~ tym w.iietlkia alkcja. zajmorwa­

poJi.tyka obecnego rządu USA jest nastawiona wiać. A jednOC7Jeśnie 325.000 rn1botnik6w ro1- ipl'Ze'Z Watyik1a;n wcaile nie cxuje się pe1wn.i.e na mia !PrzerL chłopów :zde:m nieupre.w.nych, która 

na w.rzasJc, podszcrruwan.ie, wycie wojenne Md. nych :i pasterzy jest bea: Slkrawka ziemi, a go-I tym terenie. Swłiadczy o tym niewielka :ill<>ść ~tała 'PI'l7l~:Owadzon.a. · ~a.ka ~iesiięcy tem'U. 

Kakufonia ta obJ.lc~na jest na szerzenie roz-
Mimo rE1presJrr n:ądowyich 1 n.aca.sku 'kleru spół 

stroju nel'wowego, paniki i strachu. Na „La- Ku organ1· czneJ· J·ednos" c1· ~ie:ru?illl cłlłoipskim. pny pomocy irob'o<Un.ików 

chy" te strochy, trzeba to z zadowoleniem 
m1e}sikn.ch udało Się 'W}'IfWiaĆ obsrza.mikom 

przyznać, nie działają: naród u JUM, możm:i 
57.000 hek:ta<rów gruinw, kitóry <>~ie upra-

powiedz.leć, dojrzały i iwiadomy, :ie psie gło· 
wie.ją. 

ay nie idą pod lllfebiosy. Ale za to na Zacho- obu parlii robotniczych w Czechosłowac·1·i I alka o gł-Osy chłopskie w obecnej ikampa-

dzie„. 
ni!i wyiborcz.ej we Włoszech je!St ~ na·J· 

Ol, np. w lJ«IJJ odbywały alę niedawno u- Jak d0<I1.oozą z Pragi, &0cjal-demokred., bllid. Aby erry'boiej d 6kutec7.1Mej pr7ieci'W$1.- ba~~iiej l!lla._Pręż<>fM., bo reakcj.a łączy tffle na· 

rod:r.hny królowej Ingrid. Oczywiście okatzja którzy podjęli ilnkja·tywę jak Illlljos:zybszego wić się tym usiłowaniom, oraz ~pewnić reali- dzieJe z wiekowym w.cofani-em wsi wio.sklej. 

wielka I uroczysta, dutego obchodu wymaga- poląCT!.Mia obu czeski.eh partH markslstow- 7lll.cję planu odbudowy, należy stworzyć jesz- Ni'k~ jedniak ruie zia,prz.ec.zia., że :na wSli w ciągu 

/ąca. Więc parady, akademie, zabawy, tort ze skich, p.nz:y=ia.ją &"Z.C.zer:ze, że wyisunięcie W6pÓl cze więkM:ą spOJ'B·to§ć w obozfe świata pracy. <l'Sba.tniego ir:i~u :za~zedł . przełom I te chłopi 

świeczkami dla solenlrzantkl itd. Postanowiono .:i.ej listy podczas ;pow5:ziechnych wy.borów, le· Jeśli mamy wy6tL!ląć wspólną l:iJS'lę wyborczą, coraz bardue1 zda1ą sobie sprawę, że ziemię 

też oddać zwyczajowy salut armatni na cześć ży w kih własnym :unteresie. było':Jy irxeaz:ą bezsenSOIWną odikła.d<lnie połą· może Im dać tylko zwycięstwo Frontu Demo· 

królowej. Ale ledwo kropnięto pierwszy wi- „Jest rzeczą Illiewąlipl1iwą, że pa.l'He liasy czenia partii klasy pracując~;. Zresztą połą- kratycmego. Dlartego naw.et ci, co oceniajii pet 

wat z d:rJal, Duńczycy z Kopenhagi z.a.miast pracującej zyis.!c·ałyby Zfllacznle podczas po- czenie to -i bak uwatLan.e jest :z.a ik:onieczine„ je- ~peiktywy. ~orozie. 'b~o os1trożn:l.e wyraiża­

knzyczeć: niech żyje królowa lnfl.Tid! _ cyk, 'W61Z;OChnych wyborów, 111<iwet gdyby 'W)'SUl!l.ęły śH chcemy .rea.!ii.2lować program ip'OO.Wdziwego Ją pewm.osć, ze partie łewuoowe zg.rupowane w 

wszyscy do schr03!ów, piwnic i dysk.retnych odd.'tielne łi6ty - 6tw.ie.rdrił Fierli:nger. - Na 6ocjali=u. Im szybciej uczynimy ił.en krok, F:mncie Demokraty=ym ótnym·ają w obec­

ubikacji. Armaty dawno przestały grzmieć, a wypadki w.ewnętrme n.aJ!eży jed'!llak pa.trzeć w tym pomyślniejSZ'e re.zu~taity wyda nasza wspól 111ych. wyb~~<IJOh nia ~· zna~'Zlllie wi.ęksrzii ilość 

do redakcji dzienników kopenhaskich płynęły świetle międ'Zyiruarod.owego na.prężenia, które na praca. I raz na :Mws:ze nie będziemy zmu- gł<>sow, m:z w cza&1e plebiscytu. Jest ba'!d'ZO 

bez przerwy pytania: czy Dan.la została zaata- wzrasta wszędzie, a któremu towanyszą usił.1- sza.ni do dawania odpowiedzi M pytdlllia 111a.- charnkteryistyc.zm.e, że Ilu w La:z.io, w tej rolni­

kowana? wania rozbicia jed.rności 111iarodorwej w m1szym szycll towarzyszy, ik.tóirzy :ziapytają, a. co b-ę- cr..ej i pobo<i..nej daW'1ej prowim.cj.i pa.pi,eslciej, 

Nie wiem, Jakiej odpowiedzi udzielaJi re- kraju i l!XJdm.moiwa.nia bezpioc:zeństwa Repu· we jutro?" (TELEPRESS) nilkt w to 111.ie wątp:i. · Ja.n. Cywfok 

daktorzy kopenhascy, ale jestem pewien, te 
nie inne/, niż.„ twierdzącej. 1.e, ow.uem, Da­
nia zo8t>ała zaatakowana przerz a·taki hJsteril. 
I że na „inwazję" tę je8-t jedyny ratunek: nie 
reagować tak idiotyc:zmie na tony niepokoju, 
płynące z prasy I ~eru amerykańskiego. No, 

bo inacll.ej dojść może do tak.Jej aytuacji, Je 
np. nie wo}no będrzie, powiedzmy, glo§nie/ 
tl'rasnąć drzw.rotni, aby całej dzielnicy er/ na­
wet mioota Danii w 81<1111 pogotowia wojenne­
go nie wprowadzić. 

ośu;le~laJąca 11nrokl 

Nieoczekiwana przeszkodł w logacie 
Ludy Ameryki ŁacińskieJ przeEłw imperłalł tom USA 

My w Polsce, okazuje się, mamy moc· 
nlejsze nerwy, nit tam w Danii. A wiecie 
dlaczego? Bo bimbamy z głosów „Głosu Ame­
ryki", Wiemy bowiem, że psie głosy nie idą 
pod niebiosy, ! że ta krowa, która dużo ryczy 
nie tylko mało ml~ka daje, ale i nie straszna. 

ZajAcia w Bogocie ośw. Ietllły nakształtł ilt11i1Slkdch i środkowo - mieryk.ańskich w e<WO· 1umbhl. Szuka si!~ ciL!I. 1ej ilroilllferencji· gpok<>J· 

błyskawicy stosunki panujące w Ameryce je kolonie. niejs:zej d bft.rdriej be'Zlp'i~j przyeitaJlli. J~­

Łacińskiej l ujarwniły te zasadnJoze sprze- · Temu oel<>wi miał srutyć pakit o t. 'DW. ,,o· !ko nowa si~ba lkOOlferencj! panamerybifl· 

cznoścl międ%}' SIClJllaml Zjednoc-ronyml l re- bronie półkU!li z.11.Chod!n!iiej" i stanóairymcji uz- s.lcie} wymierua1ne s14 etolfice tiin.nych l!'e!p'Ul>l!Jk 

publi'kaml Ameryk.i ŁaclńskJej, które Im· brojenia, który odda.w.al aprawę bezp'iecrzA!ń· Am-eryiki Łarińsid'e1: Mebyftt'IJ., Kuby, Pa.raq-

perializm amerykański 8tara się ukryć. etwa tych TElpUblik w ręce amerykań&klego waju. 

Tłum, który w ipieI'W6zym d.rniu rewolucji sztabu generalnego. Temu oelowi miał !!ł'llżyć Ale wJdmo wrdJur.zonef ludno§cl Bogoty 

w Bogode wda'l'ł s.lę do sied:zliby obrad ko.n· proje'kt uruli celnej, ilctóry otwo~łby na oś· prześladuje rełyserów lkomferenc:ji pa111amery­

fereocji panamerykańskiej nie ityllko chwilo- oie.rz :rynki zbyt'll Ameryiki ŁacińskJi.ej dla a.- kań'5kiej. Marshall, iktóry - jek dOl!l.osi kores­

wo zakończył te olbrady, ale obnażył obłudę merykańtllkich fa!bryka.n<tórw i ka.pi1tali6tów. pon.dent agencji Iteutera, - wraz z całii de· 
E. Tam. 

PORADY PRAWNE 
Zorganizowane zostało przy Radme Gospo­

darc.:ej Str, Demokratycznego w Łodzi Biuro 
Porad Prawnych dla członków Stronnictwa. 
Biuro czynne jest w poniedziałki i czwartki 
każdego tygodnia w godiinach od 19 do 20 w 
lokalu Komitetu Wojewódzkiego Stronnictwa 
przy ul. Piotrkowskiej 78, II p. Porad praw­
nych udzielać będą adwokaci: dr Weiss-Biel­
ski Janusz, adw. Edward Łukasiak, adw, Ka­
zimierz Kępiński, adw, Edward Górecki, Pora­
dy są berz:płatne. 

i zakłCJllla.nJe c.a.łego jej doitychczas<>Wego prze Na konlereocji panamerykańsikiej nielicme legacją ameryik:ań&'ką w pierwszej chwiH wy-

biegu. i Illieśmiałe były głosy pr-z.eciw i119-el"el!lCji a- bm:hu rewołucji lllk:rył się w gmachu amtiasa.-

Na k0111ferenc.fi pa,nameryik<ińs.Jdej od po- mery1cańsiciego i11IJ.1>eriafomu w życ'!u pol'Lty- dy USA - wolia:lłby, aby konfereru:~ Z06tała. 

cząllku jej obrad było wiadomym, }a.le sii1111y cznym i gospodarczym Ameryiki Łacińskiej. przooiesiona. 00 WaszYJll!JlO'D.u. 

jest nacJsk delegacji amerykańskie/ na. pozo- Ale si1n.y i doll1li06ły był jednak głos rewolu- Jakiekoilwiek jednak będą daJ!J:&e 1o8y koit­

stałych 'UCzestnik:ów. Przemówienia i wypo- cyjnych tłumów na ulkach Bogoty, który ferencji panamerykańskiej, _ nieoczekiwana 

~edzi M~rshalla i i=yc~ am.erykański~h 'f~- w:darl 6ię do sa.J.i ob:ad kOll'lfere.ncji z_ k:zy; 1Przeszk0<da w Bugocie rzudła }alsikrawe świat­

~.tyków rue oopu15;2czały zadr;yc~ .w~tpliwosc1, k1em „Pr.ecz ~ 1?1p~11aliM';em ~er1:k.ansk1m . ło rue tylko na prawdziwe cele i zamiary dm­

ze celem delegacJ! amerykanskiieJ Jest uczy- Obecme mow1 s. 1ę o nnenno?Jhwosc1 konty-1 pe'rial>i.:zmu aaneryik<tńskie'!}o ałe teri njawruła 

nienie :z. ik:onferencji w Bogocie naorzędzia. na l!l.uowailllia k0ill.ferencj1 pana.merykań.slciej w Bo trudności, na które coraz iba.ro7.liej naipotyka 

prz·ek.sz.takende republik poołudnioiwo • amery- gocie lu1b jakimkoJWliek. innym mieście Ko· polity'k.a WalSrly.ngtolnu. 

MIECZYSŁAW MOCZAR 
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W czasie obiadu powrócili łącznicy z ra· sko. Oj, gdyby naszym chłopakom tak coś 

portami, że oddziały „Górala" i „Brzozy" z nieba spadło - to by sie juchy cieszy· 

są już na miejscu, natomiast oddział ły". . 

„Wrzosa" jest odległy o 16 km. od nasze· „Nie martwcie się, towarzyszu, i nam 

go m. p. *>, gdzie przebywają ci, których coś spadnie'' - pociesza starego „Janek''. 

r.iedawno zrzucono. 1,No, wicie, towarzyszu, nos tu jest du· 

Gospodarz nie chciał tak szybko skoń· żo. Nasza organizacja to sama bidota, ale 

czyć rozpoczętej rozmowy i zaczął ponow- dobre chłopy". 

nie: „Podobno - tak ludziska we wsi ga- „A jak wam się z akowcami układa?"-

dają, że Sowiety strasznie Niemców pę· zapytuję starego. 

dzą. Czy to aby prawda?" Chłop spoważniał, spojrzał na mnie ja-

- A kto wam tc:k nagadał? - spyta- koś nie sympatycznie. Zrozumiałem, że py­

łem. Gospodarz trochę zafrasowany, nie tanie to musiało mu przypomnieć jakieś 

był w stanie nam odpowiedzieć. Ale jak- przykre chwile. 

by dla zadokumentowania, że to co mówi, „Ano - r owiada - nie lubią nas. Mó­

nie jest wyssane z palca i że on tęż f:OŚ v..ią , że jesteśmy komunistami, szpiegami 

wie, śmiejąc się, tajemniczo cedził słowa: rosyjskimi, że organizacją naszą kieruje 

„dzisiaj w nocy akowcy dostali dużo bro- ciemna masa, a u nich to i agronom jest, 

ni". „Gdzie? - pytamy od kogo?'' a nawet i dziedzic z szacunkiem się do nich 

„Samoloty Anglików krążyły z godzinę odnosi. A A.L., to nienawidzą, jak dia· 

nad naszymi chatami, a za tym laskiem- bla". 

pokazuje przez ~zybę - palili ogniska. Zrozumieliśmy z tych kilku słów, że tu 

Ludziska mówili, że dużo samolotów było, jest taka sama sytuacja, iak i na innych 

ca~e stosy rzucili broni, no i lecieli do Sta- ' terenach. Obszarnicy robią wszy stlc, by 

szowa, to Ruski iuż muszą być gdzieś bli- 1 chłop należący do A.K., nienawidził chło-

pa z A.L. i z przykrością należało stwier­
dzić, że im się to w wielu wypadkach uda­
wało. 

Nagle gospodyni wyjrzała przez okno i 
krzyknęła: ;,patrzta no, patrzta, jadą 
akowcy z bronią. Stary, weźno nastych i 
ukryj. A to mogą się przyczepić i co bę· 
dziesz im gadał". 

„No, wiecie ,jak wejdą do chałupy, t6 
mogliby was zobaczyć. A po eo to potrzeb­
ne": 
Zlekceważyliśmy przyjazne uwagi i 

przyglądamy się bacznie oddziałowi A.K., 
który maszeruje uzbrojony w nowe, jesz­
cze niedoczyszczone steny. Na każdym 

wozie leżały po trzy, cztery beczułki; w 

Rzecz;~w istość part sz.anc ka .„ 

Spojrz.e~i,śmy i. m:y w. ok~o, i faktycznie ,,każdej z n ich mogły się znajdować po trzy 

stw1erdz1hsmy, lze Jedzie p1ęc furmanek cztery steny. · 

r,aładowanych małymi beczułkami wiel- , 

kości antałków. Pytamy się, czy naprawdę •) M. P. - miejsce no5·toju 

grozi nieł:eznieczeństwo. · lD. c. n.) ) 
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Kronika Konstantynowa 
Będziemy mieli nową łin'ę kelefową 
Ostatnio Zarząd Miejski w Konstanty­

nowie, poparty przez dyrekcje miej3.:0 
wych zakładów przemysłowych, roz:::>o­
czął starania o doprowadzenie do K'on­
stantynowa budującej się między Lublin­
kiem a gromadą Srebrna bocznicy kole­
jowej. W najbliższych dniach dyrekcje 
zamierzają wysłać do Ministerstwa Ko­
munikacji memoriał w tej sprawie. 

. W razie pomyślnego przeprowadze­
nia tych planów, korzyści które stąd wy 
płyną będą olbrzymie. Zakłady kons:an­
tynowskie ciągle jeszcze borykają s;ę 
z trudnościami transportowymi. Węg•e1 
oraz wszystkie surowce sprowadzarie 
są fur:iiankami względnie autami, co po­
wodu Je stratę czasu, a z drugiej strony 
znacznie podwyższa kosztv. R5w·.ież 
samo miasto zyskałoby wiele dzi"l<i ro-
wej drodze komunikacyjnej. "· 

Zycf e Tuszyna 
MORDERCA STA~ PRZED SĄDEM 

Dnia 17 kwietnia br. odbędzie się przed 
:::ądem wojskowym w Lodzi rozprawa prze­
ciwko 18-letniemu Zdzisławowi Michlew­
skiemu ze wsi Redynki, gmina Widzew. 
Oskarżony zamordował w lesie garbomkim 
24 lutego br. dwóch braci Bernerów ze wsi 
Szczukwin, gmina Kruszów. Zbrodnia zo­
stała popełniona w celach rabunkowych. 

Pabianice """'-------
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Piotrhów 

Skazanie na czelnika Arb e i.tsa m tu 
Morderca Polaków Maks We;ss - zaw·śnie na szubien cy 

W dniu wczorajszym przy szczelni<'.'! I Piotrowski, tow. Salska i tow. Szafra­
wypełnionej sali Sądu Okręgowego w niec wygłosił wyrok, n'lscą którego 
Piotrkowie w składzie: sędzia Kajetan Maks Weiss lat 49 za: 

Urzędy zatruduienia kontraktują 
robotników rolnych do pracy na Z em ach Odzy kanych 

Majątki państwowe położone na Zie­
miach Odzyskanych w okolicach Olszty 
na, Szczecina, Gdańska, Jeleniej Góry i 
Gorzowa poszukują robotników rolnych 
sezonowych do pracy. Zapisy zgłasza­
jących się na wyjazd przyjmują Urzędy 
Zatrudnienia, Przejazd dla wyjeżdżają­
cych dla objęcia pracy w obydwie stro­
ny (tam i z powrotem) jest bezpłatny. 

go składa się - 15 kg. ziemniaków, 3 · 
i pół litra mleka, 3 i pół kg. chleb~, 1 
kg. mąki, 1 kg. grochu, 60 dkg. kaszy i 
0,25 kg. soli. Dla pracowników młodo­
cianych przewidziana jest ordynaria 
większa. 

Zgłaszający si~ robotnicy sezonowi 
mogą zostać zakónttaktówańi na stałą 

całoroczną pracę. Pobieraliby oni nast~­

pującą opłatę roczną: 
Wynagrodzenie na majątkach pań­

stwowych dla pracowników sezono-
wych, mężczyzn i kobiet jest następują- 16 mtr. ziarna, 1 mtr. grochu, 1 mor-
ce: gę ziemi ornej pod ziemniaki i warzy­

wa, mieszkanie, opał i po 700 zł. rnie-
Otrzymują ~ni dziennie: 2 kg. żyta, 1 sięcznie. 

kg'. ps.zanicy, 1 lrcg. J_ęczn:ien~~' 8 kg: zie Na koszt majątku każdy z robotników 
mn1akow (lub 15 arow z1em1 pod ziem- będzie miał prawo trzymać dwie krowy 
ni a ki), oraz 1 OO zł. gotówką. Na tygodnie i jedno ciel.e a na swój koszt - 3 szt. 
we wyżywienie pracownika sezonowe-I nierogacizny. 

1) spowodowanie vy :viezienia do Nie 
miec około 20 tys. Polaków 

2) wydawanie w ręce gestapo, wymu­
szanie świadczeń 

3) stosowanie metod gwałtu, bicia 
i terrQru - skazany został 11a karę 
~mi er ci. 

Kurt Schramm został uznany wi.-i­
nym przymusowego wywożenia Pola­
ków do Niemiec, wymuszania świad· 
czeń, stosowania metod gv1;ałtu i bicia. 
Za te czyny Sąd skazał Schramma na 
karę dożywotniego więzienia. 

Helena Mertz i Lech Michabki za bra 
nie udziału w łapankach, stosówanie me 
tod gwałtu. bicia i gróźb otrzymali po 
12 lat więzienia. 
Bachański - skazany został na 10 lat 

więzienia. 

Skazanj Niemcy pozbawieni wstali 
praw, Są<l orzekł przepadek ich mienia. 
Michalski i Bachański pozba wieni zo­
stali praw na lat 5. 

Oskarżeni ma.ją prawo złóźyć apela­
cję do Sądu Najwyższego. 

Sport w Koluszkach 
Rozegrany w Koluszkach w niedzielę 11 

kwietnia br. mecz o mistrzostwo B·klasy 
LOZPN pomiędzy ZZK z Koluszek a „Uniii" 

„ e I n y P r z y ·1 a c ·1 e I N ·, e m c o' w :is~=i;7i~ (~a:~~~czył się tr;rnikiern re-„ Be.rdzo ostra gra prowadzona była na 

Pan Leon Salat dostał dobrą nauczk• dość niskim poziomie. Druźyna kolejar~' 
Be.z 

„ miała prawie przez cały czas przewa "· 
W ramach tygodnia Ziem Zachodnich tępienia: „Precz ze zdrajcami narodu Krzyki długo jeszcze rozlegały się na Tylko w pierwszych piętnastu minularh 

zorganizowana została w Pabianicach polskiego!" „Precz z przyjaciółmi Niem- ulicy Moniuszki przed sklepem pana drugiej polowy „Unia" pJ+-rsfla dnj.=.~ <l) 

przez Okręgowy Zarząd Polskiego Zwią ców!" „Odebrać mu sklep!" „żywi się Sulata. Fakt ten powinien zwrócić u\\'a- piłki, wyrównują•; i mital!ljąc wynik z::iwo­
zku Zachodniego zbiórka pieniężna na polskim chlebem, a hańbi imię Polaka!" gę Zrzeszenia Kupców Polskich, którzy dów. 
fundusz Ziem Zachodnich. Akcja ta Równocześnie wznoszono okrzykf: tolerują w swym gronie podobne indy- Bramki dla zzw zdob .. ·ł Dziedzic. Sza.liń-
spotkała się z wielkim uznaniem catego „Niech żyją Ziemie Zachodnie!" „Niech widua. ski ma na s 'oun koncie jeden strzał sa.mo-
społeczeństwa, które doceniając w peł- żyją granice na Odrze i Nysie!" St bój~y. (ar) 
ni znaczenie o::lbudowy prastarych ziem ""'"' n„1·111'M;flf'n:11nl'łl 111'1 r'111"11.1rm'!Pl'1r.1·11111 rlf'll'lł1n!T'1•ł•11" „,, l'r.t1 .n .. „ m ll!M'„..,..,. l'l'lrł'11·i.iif<•1cr!J'111'J 111r11nu11.n 111111.111'•1111' 11Hl''1111 rn1 nrr !! 

piastowskich na Zachodzie, nie szczę- Rawa Ho zowlecko 
dtiło na ten cel ofiar. 
Jednakże znajdują się jeszcze w na­

szym społeczeństwie jednostki wrogo 
odnoszące się do wysiłku Państwa i Na­
rodu zmierzającego do repoionizacji od­
wiecznie polskich ziem. 

Pomijamy już taki fakt, ż~ niejaki 
ob. Hans właściciel dużego składu że­
laznego przy ul. Armii Czerwonej nie 
uważał dać kilku złotych na tak za­
szczytny cel, ale nie możemy przejść 
do porządku dziennego nad wydarze­
niem, które miało miejsce w Pabiani­
cach dnia 12 bm. w godzinach popołu­
dniowych w sklepie p. Sułata Leona, 
przy ul. Moniuszki 45. 
Otóż ów pan w czasie,. gdy od wie~ 

dzili go kwestarze, nie tylko nie r1czyl 
poprzeć akcji Ziem Zachodnich, ale obe~ 
żywymi słowami obrzucił kwestarzy 1 

samą akcję. Bezczelność swoją posunął 
::Io ostatecznych granic nazywając kwe­
starzy bandytami, złodziejami i oszu­
stami. Okazane mu zaświadczenie wy­
dane przez Polski Związek Zachodni; 
sponi.ewierał obelżywymi, godnymi 
ulicznika słowami, ubliżając tym tak po­
ważnej i szanowanej przez społeczeń-
stwo organizacji, jaką jest Polski Zwią­
zek Zachodni. 

Karygodny czyn pana Sułata roz sł 
się echem błyskawicy po mieście i wy­
wołał zrozumfał oburzenie wśród pa­
bianickiego społeczeństwa. 

Nazajutrz od samego rana zaczęły 
się wokół sklepu gromadzić grupy ludzi 
pragnących sprawdzić krążącą wiado­
mość o zachowaniu się pana Sułata. 
Gdy wiadomość okazała się prawdziwą 
- oburzenie doszło do zenitu. Około 
11odziny 14-tej przed skłept:m zgroma­

Trzydniowy kurs dla sekretarzy 
67 aktywistów wyszkolono w Spale 

W ramach akcji szkolenia ideologicznego Na program kursu złożyły się wykłady I wania partyjnego l{W PPR. Podkreślić na-
aktywu wiejski(łgo PPR zorganizowany zo- na temat jedności klasy robotniczej i leży wielkie zasługi w organizacji kursu 
stał w Spale, przez Komitet Powiatowy współpracy PPR i PPS, zagadnienia spół- J?ołożone przez tow. Kujdę, sekretar?a Ko· 
Polskiej Partii Robotniczej w Rawie Ma- dzielczości, tematyka gospodarcza i poli- mitetu Powiatowego PPR w Rawie M!.'l.?c­
zowieckiej trzydniowy kurs szkolenia ideo- tyczna oraz zadania organizacyjne i pracy wieckiej. Odbyty kurs wykazał, że t;i forma 
logicznego sekretarzy kół wiejskich. sekretarzy kół terenowych. szk.:>l"ubwa kadr partyjnych je~: bi"rdzo 

W kursie wzięło udział 64 słuchaczy, w Kurs zorganizowany został przy wybit- skuteczna. W ciągu trzeC"h dni iała ona 
tym 58 sekretarzy kół terenowych. nej współpracy referatu szkolenia i wycho- możnośr ].rzepracowania z aktywf'm tere-
.;... ____________________ _._~ __ _,,.._ _______________________________ ~ 
1'.roniha 1'.olu§zek 

Młodz"eź czcJ pam~ęć 
Dnia 12 kwietnia br. odbyła się w świe­

tlicy Związku Zawodowego Kolejarzy w 
Koluszkach akademia żałobna poświęcona 

pamięci gen. świerczewskiego. 
Akademię zorganizowała młodzież gim­

nazjum w Koluszkach pod kierunkiem prof. 
Marii Fastin. Po odśpiewaniu hymnu naró· 
dowego, słowo wstępne wygłosił prof. żuk. 
po czym chór gimna~jalny pod kierownic­
twem ob .Kaczorowskiej odśpiewał utwór 

Przygody 
Jasia 
Wienioiety 
111111111111111111111111111111111111111111111111 

1en. Swierczewsk· ego 
Maklakiewicza „Trzy struny". Następnym 

punktem programu był obrazek sceniczny w 

nowym w'. lu najaktualniejszych próble­
mów pra.·y politycznej, go~pcdarcu: j i za.­
wodowej, usuwając obecn'f' wielts bral\OW 
w codziennej pracy organizacyjnej sekre­
tarzy i k~~ terenowych. Podniosła '">ria po­
ziom polityczny słuchaczy :nastawi.1j;:,c ich 
na konkretną pracę w terenie. wykonaniu uczniów gimnazjum. Zebrani 

usłyszeli kilka bardzo dobrze wykonanych 
Na zakJńczenie kursu w imieniu Komi­

marsz żałobny 
tetu Wojtwódzkiego prz~mówił do słucha-

piosenek partyzanckich, 
oraz szereg wspomnietl. o gen. Swierczew· 
skim. Po odśpiewaniu przez chór piosenld 
„Oka i przez wszystkich „Roty" akademi~ 
została zakończona. 

czy tow. huliński, w imieniu Komitetu Po-
wiatoweg1 w 
Kujda. 

Rawie Mazowiecki • 1 tow. 

dził się tłum liczący kilkaset osób żywo 
manifestujących swoje oburzenie z po­
wodu antypolskiego wyczynu bogatego 
dorobkiewicza. Spośród zgromadzonych D-019737 
tłumów pajaJy okrzykl oburzenia i po-

Szukaj! Nora królika? Znalezione! Nie dobre? 
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TEATRI-" 
PANSTWOWY TEATR WOJSKA POLSKIEGO 

Dziś o godz. 19,30 interesująca sztuka J. P. 
Sartre'a „LADACZNICA Z ZASADAMI". 

Młodzież w wieku szkolnym nie posiada 
prawa wstępu na widow.iię. 

TEATR POWSZECHNY TUR 
Dziś o godz. 19,15 „GOSPODA POD WE­

SOŁĄ KUKUŁKĄ", nowa sztuka R. Matu 
szewskiego i J. Rojewskiego. 

Passe-partout nieważne. 

TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 
ul. Dasz:vńskiego 34. 

W piątek, 16 kwietnia o godz. 19,15 pre­
miEra farsy Noela Cowarda „SEANS". Udz:ial 
biorą: Hanna Bielicka, Helena Buczyńska, 
Halina Głuszkówna, Wanda Jakubińska, Mi­
chał Melina, Danuta Szaflarska i Ludwik Ta­
tarski. Reżyseria Michała Meliny. Dekoracje 
Jana Rybkowskiego. 

Dziś przedstawienie zamknięte. 

TEATR KOMEDII l\'IUZYCZNEJ „LUTNIA'' 
Piotrkowska 243 

Codziennie o godz. 19-,15, a w niedzielę dwa 
przedstawienia o godz. 15,30 i 19,15 „ZEM­
STA NIETOPERZA'', operetka w 3-ch ak­
tach .J. Straussa. Bilety wcześniej do naby­
cia w Spółdzielni Plastyków - ul. Piotr­
kowska 102, a od godz. 17-tej w kasie teatru. 
W niedzielę kasa teatru czynna od godz. 
11-tej. 

Teatr „SYRENA", Traugutta 1 
Codziennie o godz. 19,15 „AMBASADOR". 
Kasa czynna od godz. 10-13 i od 16-tej. 

Tel. 272-70. 

Teatr „OSA", Zachodnia 43. tel. 140-09 
Dziś i codziennie o godz. 19.30; w niedziele 

i święta o godz. 16,30 i 19,30 „WIOSENNY 
BIEG". 

Przedsprzedaż w kasie teatru, tel. 140-09, w 
godz. 10-13 i od 16-tej (w niedzielę i święta 
od 14-tej). 

Repr. CYRK Nr 1. Plac Leonarda 
Codziennie o g 19 15 wielki program atrak­

cyin:v pod dyr Din- Dona 
W soboty i niedz. pocz. 16,15 I 19.15 

/KINA 
ADRIA - „Pani Miniver", godz. 16, 18,30, 21; 

w niedz. 13,30. 
BAŁTYK - „Bitwa o szyny'', godz. 15, 17, 

19. 21; w niedz. 13. 
B.l\JKA - ,.Skarb Tarzana", godz. 16,30, 18,30, 

20,30; w niedz. 14,30. 
GDYNIA - „Program Aktualności Kraj. I 

Zagr. Nr 7, godz. 12, 13, 14, 15; w nie4z. 12, 
13 i 14. 

GDYNIA - „o Il-tej po wojnie'', godz. 17, 
Hl, :?.J; w niedz. 15. 

HEL - „Rodzina Froment", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

MUZA - „Zielona dolina'", godz. 17,30, 20; 
w niedz. 15. 

POLONIA - „Ostatni etap", godz. 13,30, 16, 
18. 20. 21: w niedz. 11. 

PRZEDWIOŚNIE - „U progu tajemnicy'', 
godz. 17, 19, 21: w nied1 .. 15. 

ROBOTNIK - „Knock - out", godz. 17, 19, 
21; w niedz. 15. 

ROMA - „Dwulicowa kobieta", godz. 16,30, 
18,30, 20,30; w niedz. 14.30. 

REKORD - „Skradziona sława", godz. 16,30, 
18,30. 20,30; w niedz. 14,30. 

STYLOWY - „Mali detektywi", godz. 16,15, 
18,15, 20,15; w niedz. 14,15. 

SWIT - „Znak Zorro", godz. 16,30, 18,30, 
20,30; w niedz. 14,30. 

TĘCZA - „Mall detektywi", godz. 17, 19, 21; 
w niedz. 15. 

Nr. f03' 

Ze soortu 

Ostatnie przYgotowania piłkarzy 
przed n·edzielnym meczem międzypaństwowym z Czechosłowacią 

po-dwójn.e znaczenie. Primo, że będzie 1x> mecz I CZY 1'40ŻEMY LICZYĆ: NA ZWYCIĘSTWO? 
międzypaństwowy, i secundo, że będ7.iie on Czy mo.żerrny liczyć w llli~ielę na zwy· 
punktowany w Srodkowo-eurorpejski<::h Igrzy· cięs<two? JeżeH weżmiemy rozważcie pod u­
s.kach &i.lkańsikich, w których ucz.e.stniczy, jak wagę wszystkie „za" i „przeciw" - niestety 
wiadomo, Polska. musimy dojść do smutnego W'!lios.ku, że raczej 

SKŁAD CSR BĘDZIE SILNY musi.my być przygotowa.ni na.„ porażikę. Po-
W chwili, gdy piszemy te słowa, nie z:na- ziom piłki nożnej w Czechosołwacji jest wyż.­

my }eszcz.e oficjalnego skła.du repre.z~mtacji szy od nasz.,e,go. Był zresztą wyżsrz.y i przed 
CSR, jesiteśmy je<larnk peWThi, że będZ'ie on wojną, a więc obecni€ dziEli lllaJ5 zapewne 
najsHnie}szy, na jaki obecnie JJJa.szych są~'ia- jeszcze więk·sza róż1I1Jica, je.5li chodzi o wy· 
dów stać . Mecz z Czechosłowacją będzie trud- sz:kolemi·e itochniczrne i taktyczne. Wszystkie 
nym bairdzo egz.a.mim.em naszych piłkarzy. Bo jednaik te braki chłopcy n.as·i będą mogli, od· 
co tu mówić, Czecho<S-lowacja to nie Buł9aria, robić swą- ambicją i sercem do wa,Jki. 
a przecież z nią zoaledwie uzy>skaliśmy remis.„ KTO BĘDZIE REPREZENTOWAŁ 

NASZ „HANDICAP" NASZE BARWY? 
Nie chcemy "jednak krakać. Mecz z Bulga· Od 12 bm. piłkarze .nasi prz..ebywają na o-

rią był na<Szym pierwszym występem w tym boZJie treningowym w Warszawie, gdzie tre· 
sezonie, poprze<l1liła go męcząca podróż do So- IIllUją pod okiem po:pula.rnego naszego byłego 

fi:i i odbył się w innycih wamnkoch łili.mat~- repre1le!Iltacyjnego piłkarza - Wacka Kuchara., 
nych i przy obcej publicwości. Tym raz·em Zgrupowanych tam jest 16 zawodników, z któ­
te wszystkie niesprzy}ające o·ko.Jdcziności zo- rych ·rzestawiona będzie nasza ireprez.entacja 
&tają usmnięte. Drużyna nasza grać będzie na państwowa. Na obozie maj<lują się: bramka· 
dos1konale znalllym boisku i będzie miała „dop- rz.e - Ja.nik i Skromny, obrońcy - Ba.rwiń61ki, 

Wczoraj od samego już rana przed sie<iz.i- ping" wielótysięcz:nego tłumu, który spodz:ie- Judula, Włoda<rczyk, pomooriicy - Wa.śloo, 

bą ŁódZikiego Okręgowego Związku Piłki Noż- wamy się, zaileje wprost w niedz:ielę stadion Szczurek, Parpain, Gajdz'iJ<, napas1Jnicy - Prze· 
nej wyczekiwał długi „ogonek" z.a biletami na Wojska Po1lskiego. Z całego bowiem kraju zja cheok.a, Cieślik, Spod:z;ieja, Opf]'(:h, Gracz, Bia­
drugi nasz w tym sewnie międzypaństwowy dą do Warszawy wyoie<:'llki miłośników piłki las, Bobula. Nowymi kandydatami do reyre­
mecz piłkarski Polska - Czechosłowacja, któ- nożnej, a tych, jaik wiemy, mamy wielu. Piłka zentacji są Oprych i Przycherka. 
rv odbędzie się w nadchodzącą nied7.iielę w nożna jest bowiem woiąż najpopularniejszym SEN SPOKOJNY I MNIEJ NIESPOKOJNY ... 
Warszawie. I u n.as sportem i można śmiało powiedzieć, zdo Obóz warszawski ma na cedu utrzymać na~ 

S.potka.nie z Czechosłowacją ma dla nas była masy. szych piłkarzy w jak najlepszej kondycji fi· 

Przed eazn.ninen1 §nortou111..-. nn.1zei UJ!iii 
zycznej toterż odpowiednio jest przystosowany 
do tego ro:.zikład zajęć. W godzinach rdllllil~h 
piłkarze nasi odbywają bieg na przełaj, w go­
dziinach połudllliowych gimonastykują się .oira.z 
grają w si·aitkówkę lub koszykówikę, a w go­
dzinach po'Poludn.iowych odbywają tre.ni·ngi 
piłkarskie. Później natryski, odpoczy.nek., ko­
lacja i sen. 

Ludowe zespoły sportowe 
rczr.oczęly tren·ngi do Biegów Naredowych 

ft!-

~~ 
W całym kraiu 

t r w a j a obecrne 
przygotowania do 
Biegów Narod:i­
wych. W b:eżącym 
roku biegi te po 
ra.z pierwszy do­
stępne będą dla 
szerokich mas mło 

dzie>ły. Masowo startować w nich będą rów­
n.ież mie·szkańcy wsi w zorganizo•wanych w 
d.ruiu 2 maja Biegoch Narodow}"Ch na przełaj 

:na s:zczeblu wojewódzkim, powiatowym i gmm 
nym. Ludowe zespoły sportowe ro.z.poczęły 

już treningi, aby dokałdnl-e pnygotować za· 
wo·dni1ków, którzy nieje<lnokrotnie po raz 
pierwszy wezmą ud.ział w zawodach soorto­
wych. B'egi Narodowe będą ~prawdzianem 

tężyzny Hzycznej młodzieży wiejskiej zorga­
nizowanej w hufc.yh Przys.po-sobienia Rolni­
czo-Wojskowego, ~wiązku Samopomocy Chłop 
sk.i·ej i organizacjach młodz:ieżowych. B!egj 
rozegrane wstaną w trzech kategoriach na 

Jport w ZSRR 

dystansie I.OOO m dla dziewcząt, 1.000 m ~a 
juiniorów oraz 2 - 3 tys. metró•tv dl'! sen;o­
rów. W biegach przeprnwadzona b~t!zie punk­
tacja drużynowa. 

Imprezy te będą rówrnez ~elką 
sprawności o.rgani.zacyjnej działaczy 
skicll, którzy orga1!l1zują JUŻ Kcmitety 
gotowawcze BiEgów Narodowych. 

* 

próbą 
wiej­
Przy-

W dwa tygo-dni.e po Biegach Narodowych 
spo·rtowcy wsi o•rgam.izują imprezy sportowe 
w ramach Swięta Ludowego (16 - rt maja). 
Zawody te przeprowadrol!le będą w lekkiej 
at!letyce t grach sportowych, mając również 
n.a celu wył{){Ilie:ruie na.jleposzych ;;awodników 
i :iesoołów na mistrzostwa gmin. Program "lKl­

wo<lÓw lekkoatletycznych przewiduje najpo­
pularniejsze konkurencje w katego•ri: kobiet l 
mężczyz.n. Wprowadzono tam również podtial 
na junio-rów i senitorów. Gry spor~owe .:;bej­
mują siatkówkę żeńską oraz w konlnuencji 
mężczyzn ko-szykówkę, siatkówkę i szczypior­
niak. 

Po takim ro'Z'kilad.zie dnia ś~ią bez.trosko i 
twardo, z pewnością lepiej od.„ Jicmych ki· 
bicy i miłośników piłki norżnej, którym sen 
płoszy z powiek - wynik tego niedzielnego 
spo•tkania. 

., 
Nagrody napływają... ł 

Z Warszawy donoszą: 

W dniu wczorajszym Komisja Orgaruzacyf­
na wy§cigu Warszawa - Praga - Warszawa 
odebrala nagrodę Marsza/ka Polski Michnla 
Zymierskiego. Jest to piękny motocykl marki 
„BMW", o litrażu 350 ccm. Należy się wlęc 

obawiać, że najlepszy słowiański kolarz, któ· 
ry otrzyma tę nagrodę - zarzuci sport kolnr· 
ski, a stanie się zapamiętałym motocyklistą .•• 

Z nowych ofiarodawców nagród należy wy 
mienić Bank Gospadarstwa Spółdzielczego, 
„Orbis'', Zarzqd Huty HCzechy"' J redakcję 
„Trybuny Wolności"'. 

Zażarta walka rekordzistów świata 
w biegach na 100 i 200 m. st. grzbietowym 

MOSKWA (obsł. wł.).­
W Moskwie zakończyły 
się zawody pływackie o 
mistrzostwo etolicy Zwią­
zku Radzieckiego. W c.za­
s1e zawodów mis·trz ZSRR 
Uszakow przepłynął 100 m 

anośc:i przeszło 10 tys. widzów odbyły się I widzów, pierwszego w mieście stacłion'll do 
pierwsze w tym roku zawody lekkoatletyczne. piłki koszykowej oraz 6 kortów teruisowych. 

. MiEj6C-Owf .mo~cykliś~ i kola.:ze rozpoczę- NARCIARSKIE MISTRZOSTWA WYSOKO· 
II se:zo.i;i wysc1.gam1 p-0 ulicach mras•ta. „ . GÓRSKIE 

Druz~y ~1~0arsk.ie Taszkentu „~partak . r Na pół:nocy Związku Raidziecikiego w Ki· 
„Dom Of1cerow rozegrały _s'Potka.nne, zakon· rawsku ro7lpoczęły 61ię mi61trzos•twa ZSRR w 

TATRY - „Nicholas Nickleby'', 
18,30, 21; w niedz. 13,30. 

godz. 16, st. dow. w doskonałym czasie 59,2 sek. Na 400 
m Uszakow uzyskał czas 4:47.4 min. W bie­
gach na 100 m i 200 m st. grzbietowym v.i­

ciętą walkę stoczy!; między l5"0bą rekordziśd 
świata Mieszkow i Bojcz.e!łko.W obu ko.nku­

czo~ zdecydowanym zwycięstwem druzyny . . , · b 
· k · •- k 5 1 na.rC'larstw1e wys·okogorsk1m. W za:vrndac , 

WOJS OWeJ W Si.vSUn U : • k · trw • b d 5 d · b. d • ł -" 
W tk 

· . dz . 
1 

, tore ac ę ą m, 1erae u 7Jl<I. przes,,.,o 
spo amu mię ym1a5 owym reprezen- . . . . , 

ta ·· ·ł"- k. h N b. _,_ . S . dl 130 najlepszych zawocLruikow ra.dzieck.ch ze 
WISŁA - „Nauczycielka wiejska", godz. 16, 

18,30. 21: w niedz. 13,30. 

CJI pl """rs 1C OWO•SY lrt>łl.a I Wier ow- . . . . p o . . kim T . 
ska zwyciężyli piłkarze Nowosybirska w sto· ~nsanyi_n1 narc1arzam1 reo

1 
razens , runnem 

WEóKNIARZ - „Guwernantka", godz. 16, 
18,30, 21; w niedz. 13. 

sunku 4:0. i emira.zoumową na cze e. 

WOLNOSC - „Ostatni etap'', ~odz 15,30, 18, 
20.30: w niedz. 13. 

ZACHĘTA - „Pod dachami Paryża", godz. 
l 6,30, 18,30, 20,30; w niedz. 14,30 

remciach zwyciężył MiesZ!kow. 
~ W czasie tre'!l.i.ngó'Y przed zbliżającym się 

sezonem lekkoatletycznym zawodnicy ra.d:ziec· 
cy uzyskali szereg doskonały~h wyników. 
Mistrz ZSRR w skoku wzwyż Gennadi Resz 

Reprezentacje stoilic Reprnbliik Uzbekistanu 
i Kazachstanu rozegrały spotkainie szermiercze", 
w którym zwycięstwo odnieśli szermierze Uz· 
bekislanu. 

uzysknl wynik 1,90 m, a w biegu na 200 m ROZBUDOWA URZĄDZE!'1 SPORTOWYCH 
dla kobie·t Zoj.a Duhowic.z uzyskała czas 25.9 W ramach dążeń do upowszechruienia i rvz-

c f ze rad 0 sek woju eportu w Związku Radzieckim przepro-
0 UStVSZ\1mY Pf l Jedną z największych niespo<lziarnek tur· wadza się na teren'ie ZSRR budowę i rozbu· 

PROGRAM NA CZWARTEK 15 KWIETNIA nieju tenisowego, Móry odbywa się na k~r- dowę ośrodków sportowych. Republika Es·ton:i 
12,09 Dziennik południowy, 12,35 Muzyka taoC'h krytych „Dynamo" w Moskwie z udz1a- otrzyma. jeszcze w tym roku wiele nowych 

popularna. 12,50 (Ł) „PZZ pornaga uczącei się Iem 40 czołowych zawodników I z.awodnir-zek boisk i stadio111ów sportowych. W związku z 
młod·zieży Ziem Zachodnich". 12.55 (Ł) Chwi- radzieckich, była porażka eksmistrz.a ZSRR O· rozpoczęciem sezonu letni'eQO w wielu mis· 
la muzyki. 12.57 (Ł) „1-szy Maj w Łodzi". zierowa. Ozierow zo-stal wyeliminowany z tur- stach Republiki przygotowuje się licz'!!€ place 
13.00 D. c. muzyki popularnei. 13,20 Przerwa. nieju przez mistrza -Moskwy Andrejewa. do koszyikówki i siatkówki OTaz korty ten!5o· 
14.00 Koncert solistów. 14.30 Audy.:ja dla I · we. 
dzieci. 14,50 (Ł) „Sergiusz Rachmaninow". PIERWSZE ZA WODY LEKKOATLETYCZNE Na wyspie Pede6sa<1:re roZ1poczęto o-statnio 
15,10 (Ł) „Początki krytyki .teatralne] w P_ol- W ramach inauguracji letllliego sezonu spor budowę nowego ośrodka żeglarskiego. W sto­
sce. 15.20 (Ł) Chwila muzyki. 15.23 (Ł) W1a- towego w Uzbekistanie odbyły się w wielu licy Republikii - Tallinie roe.pocznie się w 
domości lokalne. 15,28 (Ł) Rozmaitości. 16.00 mtasta<:h Republiki liczne imprezy sportowe. pierwszy<:h dniach maja budowa stadio111u sn01 
Dziennik. 16,25 „Nasze uzdrowiska". 16.30 W Taszkencie na stadianie sport.owym w ob~- towego, mogą<:ego pomieścić przeszło 15 tys 
,,Wyżqa Szk~a Gospodantwa W~jsk:ego w ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-

Cieszynie" - pogadanka, 16.35 Radiowy po- e1• k o' ltora m1•11•ona metro' w ponad pl 
~J~~~. jg1~0-;:~tho~~;~ s~::l:cj.\~:~~~~~:~ IS O P . a n 
ska". 17.45 RUL - „Młoda Polska"; 18.00 dały PZPB w Pabian·1cach 
„Dla każdego coś miłego". W przerwie .. Prny­
goda niezgorsza·· - opowiadanie A. Wilkoń­
skiego. 20.00 Dziennik. 20.50 „Wiosna Ludów" 
na ziemi bytomskiej" - odczyt. 21.00 Utwory 
Skriab'.na i Rachmaninowa 21.30 „Matka" -
słuchowisko M. Gorkiego. 22.1 O 18-ta audycja 
z cyklu: „Dawna muzyka". 22,45 (Ł) Koncert 
życzeń. 22.58 (Łl Omówienie programu lokal­
nego na jutro 23 oo o~tatnie wiadomości. 
23 30 'l:akońc.:z<'>nie audvcii i Hymn. 

Opublikowana onegdaj. wiadomość o wyni­
kach pracy PZPB w Pabianicach w pierwszym 
kwartale r. b . okazała się niezupełnie . ścisła. 

W świetle szczegółowych danych okazuje 
się. że PZPB w Pabianicach wykon:oły plan w 
przędzalni cienkoprzędnej w 106 proc., w 
'lrzędzalni średnioprzędnei w 117.6 proc., a w 
~rzedzalni odoadkowei w 115_7 nroc.. 

_Również tkalnia wykonała swe zadanie ze 
znaczną nadwyżką osiągając 113,2 proc. pla­
nu i produkując o blisko półtora miliona me­
trów ponad plan. 
Dzięki temu znalazły się PZPB w Pabia­

nicach w ~zere!!U czołowych, najlepiej wyko­
nującvch plan, zakładów przemysłu baweł­
nianego. 

s,,,ort •• H'lóknlarzą 

Na sumę 6 v. 11.onów zło~ch 
rozdano sprzęt spo~~ y 
W terminie od dnia 1 stycmia br. do dnia 

1 kwietnia br. Referat Spo.rtowv przy Zw. 
Zaw. Włók!Jliarzy R. P. rorozńelił pomiędzy 
swe kluby sportowe srprzęt na 61\lmę około 

6 milio•nów złotych. 
ozdano: 1.000 kombinezonów, 2 OOO kOl'lzu­

lek, 3.000 spodenek, 800 mesztów, 700 piłeczek 
ping-po.ngowych, 100 piłek sia·tk·)wych, 55 pi· 
lek koszykowych, 60 piiłek noż·nych, 500 dę­
tek, 900 skarpet, 200 rękawic bokserskich. 
155 par butów piłkar61kich, 35 swet.:-ów bram· 
karskich, 6. ma.t ringowych, 50 kajaków, 1~0 
koszulek piłkarskich i 40 kijów hokejowych. 
Poza tym Legia (Krosno) otrzymała urząd7.iea:rie 
sal'i gimnastycznej. 

Pr-z.Pd WJJŚci!!,iem „ ff P" 

Rowery z Włoch 
przybyły do Warszawy 

WARSZAWA (obsł. wił.). Do Warsrewy 
przybył z Włoch transport 24 rowerów, zamó­
wionyclr przez redakcję „Głosu Ludu" i war· 
sza.wsltj. Milicyjny KS. Rowery te przemacza­
ne są dla ekipy ko-larzy po-l&kich, którzy we­
zmą udział w międzynarodowym wyścigu ko­
Larekim Warszawa - Prana - Warszawa_ 
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